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Wysyłane przez żywe komórki organizmów

Ha tropie tajem niczego  
p ro m ie n io w a n ia

Nowe prawo drogowe i przewozowe

Nasze drogie drogi
J A K IE  SĄ PO LSK IE  DR O G I i stan naszej kolei — każdy 

wie. A tymczasem staliśmy się jednym z bardziej ruchliwych 
narodów. Polskie Koleje Państwowe są największym prze­
woźnikiem w  Europie, a jedną z największych karier po 
wojnie zrobiła w  Polsce Państwowa Komunikacja Samocho­
dowa, której autobusy docierają niemal do wszystkich wsi 
i zakątków. Mimo więc wielu mankamentów, podstawowy 
układ i szkielet komunikacyjny kraju jest prawidłowy i  jako  
tako sprawny.
JEST to fa k t, którego prze­

słonić n ie  zdoła najsurowsza 
naw et k ry ty k a , dotycząca stanu 
naw ierzchn i naszych dróg, n ie­
dostatku autostrad i nowocze­
snych lo tn isk , nieregularności 
połączeń i  opóźnień kom un ika ­
cy jnych, k u ltu ry  obsługi na na­
szych dworcach, nieporządku w  
ruchu, ubogiego zaplecza tech­
nicznego tran spo rtu , nie wspo­
m inając ju ż  o... gastronom icz­
nym !

K R Y Z Y S  o d b ił s ią  na te j d z ie d z i­
n ie  b a rd z ie j m oże n iż  na in n y c h , 
a le  zgodn ie  z p ra w e m  ró w n o w a g i:

tam , gdzie  b y ło  dob rze  — regres 
o dczuw a  się m o c n ie j, a o  ka żd e j 
p ró b ie  p o p ra w y  is tn ie ją c e j sy tu a ­
c j i  na  p o ls k ic h  d rogach  i  in n y c h

(Dokończenie na str. 2)

W AR SZA W A PAP. Na całym ¿wiecie zwiększa się w  ostat­
nim  okresie zainteresowanie tajemniczym promieniowaniem  
wysyłanym przez żywe komórki organizmów'. Badania prowa­
dzone są w  k ilku  laboratoriach biologicznych głównie w  ZSRR. 
RFN oraz w  Polsce, m.in. w Instytucie Parazytologii PA N  w  
Warszawie.

P R ZE D M IO TE M  zaintereso­
wań je s t tzw . em isja fotonowa, 
odkry ta  po raz p ierw szy w 
ZSRR przed 60 la ty . W ykazano 
w tedy, że n iezw ykłe  i  nieznane 
p rom ien iow anie  w  sposób is to t­
ny  w p ływ a  np. na szybkość roz­
mnażania się kom órek zarod­
ków  cebu li um ieszczonych b l i­
sko siebie. N ieste ty n ie  dyspono 
wano jeszcze w tedy odpowied­
nią aparaturą badawczą, k tó ra  
m ogłaby zarejestrować tak ie  zja 
w is ko.

Obecnie, od w ie lu  już. la t, p ro  
wadzone są systematyczne p ra ­
ce nad tym  zagadnieniem w  
pracow n i b io fiz y k i i  biochem ii, 
pod k ie ru n k ie m  doc. Stanisława 
Grabca. N a jba rdz ie j jednak za­
awansowani są w  badaniach ra 
dzieccy uczeni z Nowosybirska, 
k tó rzy  każdego n iem al roku do­
starczają now ych in fo rm a c ji na 
ten temat. W  sta łym  kontakcie 
z n im i sa Dolscy specjaliści.

Wykazano niedawno, że emi­
sja fotonowa może być nośni­
kiem inform acji pomiędzy ko-

(Dokończenie na str. 2)

Powołano Miejską 
Komisję 

Wyborczą
P R E Z Y D IU M  W R N  p o w o ła ło  

M ie js k ą  K o m is ję  W yborczą  w  
S zczecin ie  w  sk ła d z ie : p rze ­
w o d n iczą cy  — A n to n i K o rn ia k , 
d y r .  W o j. S zp ita la  Zespo lone­
go, z -cy  p rzew odn iczącego  — 
B a z y li G ry g o ru k , cz ło n e k  P re  
zyd iu rn  M K  SD, M a ria  Je z ie r­
ska, cz ł. P re z y d iu m  M K  ZS L, 
S te fa n  W ę g rzyn e k , se k re ta rz  
K M  PZP R , se k re ta rz  — W ła ­
d y s ła w  Ż m u d z k i, k ie r .  W ydz. 
O rg a n iza cy jn e g o  K M  P ZP R , 
c z ło n k o w ie  — J e rz y  A nasie - 
W icz, SPBP, M ie czys ła w  Ł a c­
n y , Os. K o m ite t  Sam orządu 
M ieszkańców  n r  9, G rażyna  
Ł o je w s k a , Z S M P , H ie ro n im  
N ie w ia d o m s k i, Z B o W iD , S ta n i­
s ła w  P u lsa, H u ta  „S zczec in ” , 
E w a R y b ko w ska , „P A X ” , Jan  
Ta laga , L W P . M a ria  T ro ja n , 
L ig a  K o b ie t P o ls k ic h , W o lf­
gang K o n o p ka , U rząd  M ie js k i,  
D o m in ik a  W ierzchow ska,
ChSS.

7 b m . M K W  o d b y ła  swe p ie r 
wsze posiedzenie, na k tó ry m  
p rz y ję to  p la n  p ra c y  o raz  za­
poznano się ze s tanem  p rz y ­
go tow ań  o rg a n iz a c y jn o -te c h n i­
cznych  do w y b o ró w  w  po­
szczególnych okrę g a ch .

S ta łe  dyżu ry  
w  U rzę d z ie  

W o je w ó d zk im
W CZO RAJ obradowało 

W ojewódzkie Ko legium  W y 
borcze.

K o leg ium  zatw ierdz iło  re 
gu lam in  pracy oraz p lan 
swego działania. W trakc ie  
obrad zapoznano się z w y ­
tycznym i O gólnokra jowego 
K o leg ium  Wyborczego w  

-- spraw ie przygotowania i 
przeprowadzenia społecznej 
konsu ltac ji kandydatów  na 
radnych z wyborcam i.

* Ustalono również stałe dy 
żury członków kolegium  w  
siedzibie Urzędu Wojewódz 
kiego w  sali n r 44, tel. 
303-388.

Dokonano również p rzy­
dz ia łu  członków kolegium  
na poszczególne okręgi w y ­
borcze.

Plenum KM PZPR

w Szczecinie

Miejska instancja
w kampanii wyborczej 
do rad narodowych
W C Z O R A J  pod przew odnic t­

wem  I  sekre ta rza  A ndrze ja  
S perczyńskiego obradowało p le­
num  K o m ite tu  M ie jskiego w 
Szczecinie. W prowadzenia do 
głównego te m a tu  — Zadania 
miejskiej instancji w kampanii 
wyborczej do rad narodowych 
— dokona ł sekre ta rz  K M  B oni­
facy W ią ce k , charakte ryzu jąc do 
tychczasow y przebieg kam panii 
oraz p rz y p o m in a ją c  zadania spo 

(D okoń czen ie  na str. 2)

39 rocznica Układu
0 Przyjaźni, Współpracy

1 Pomocy Wzajemnej

Dziś uroczysty 
koncert

Z O K A Z J I z b liż a ją c e j się 
39 ro c z n ic y  podp isan ia  U k ła ­
du  o  P rz y ja ź n i, W sp ó łp ra cy  i 
P om ocy  W za je m n e j m iędzy  
P o lską i Z w ią z k ie m  R adziec­
k im  odbędz ie  się dziś z u - 
dz ia łe m  p rz e d s ta w ic ie li n a j­
w yższych  w ła d z  p a r ty jn y c h  1 
p a ń s tw o w y c h  u ro c z y s ty  k o n ­
c e rt w  s a li T e a tru  P o lsk iego  
w  W arszaw ie . O rg a n iz a to ra m i 
k o n c e r tu  są Zarząd  G łó w n y  i  
Zarząd  S to łe czn y  TP P R . Na 
u roczystość zaproszono a k ty w i­
s tó w  to w a rz y s tw a , p rz e d s ta w i­
c ie li ś ro d o w isk  ro b o tn ic z y c h  
s to lic y , dz ia ła czy  o rg a n iz a c ji 
spo łecznych  i  m ło d z ie żo w ych .

Dziś zakończenie XIX STT

Po dwunastu 
spektaklach

SPOŚRÓD czternastu zaproszo­
nych do tegorocznego konkursu 
teatrów małych form — szczeciń­
skiej publiczności zaprezentowało 
się już dwanaście scenek i zespo 
łów. W zdecydowanie nierównym 
cyklu przedstawień sq już typy do

(Dokończenie na str. 2)

Życiorys pisany pracą

M A R II K R Ó L w  G oleniow ie, 
a także w  sporej części w o je ­
wództwa ze Szczecinem w łącz­
nie, specjaln ie przedstawiać nie 
trzeba. Co na jw yże j można za­
stanaw iać się, skąd bierze ona 
ty le  s ił do bezinteresownej pra­
cy d la  innych.

Jeś li spojrzeć w  je j życiorys, 
to okaże się, że zawsze by ła  
taka w łaśnie — oddana bez re­
szty tem u, co rob i, n igdy nie 
zerkająca na zegarek, gdy trze ­
ba kom uś pomóc, porozm awiać 
choćby ty lko ...

P R A C Ę  zaw odow ą  rozpoczę ła  ja ­
k o  m łoda  d z ie w czyn a  w  M a ko w ie  
M a zo w ie ck im , w  d a w n y m  w o je ­
w ó d z tw ie  w a rsza w sk im  w  ta m te j­
szym  S ta ro s tw ie  P o w ia to w y m , Losy 
zagna ły  ją  do  G o le n io w a  w 1948, 
k ie d y  syn o n im e m  w ie lu  m ia s te ­
czek p rz y w ró c o n e g o  Polsce  P om o­
rza Zachodn iego  b y ły  s te r ty  g ru ­
zów . Z n a la z ła  pracę  w  g o le n io w ­
sk im  U rzędz ie  S tanu  C y w iln e g o . W 
c z te ry  la ta  p ó źn ie j, w  1952. u rząd  
ten  ów czesne P re z y d iu m  W R N  u -  
zna ło  za w z o ro w y  w  w o je w ó d z t­
w ie  .

W  1951 ro k u  po raz p ie rw s z y  w y ­
b ra n o  ją  rad n a  PRN w  N o w o g a r­
dzie. a potem  w  G o le n io w lo  (.00 
u tw o rz e n iu  p .A ia tu ) ,  D z ia ła ła  w

k o m is j i  z d r o w ia ,  z a jm o w a ła  się o- 
p ie ką  nad m a tk ą  i  d z ie ck ie m , bo 
te  sp ra w y  b y ł y  je j  zawsze n a jb l iż ­
sze. N ie  m o g ło  b yć  inacze j, sko­
ro  ju ż  w p o c z ą tk a c h  p ra c y  za­

w o d o w e j u tw o rz y ła  w  G o le n io w ie  
L ig ę  K o b ie t ,  a w  ja k iś  czas po­
tem  — T o w a rz y s tw o  P re y ja ź n i 
P o ls k o -R a d z ie c k ie j.  W 1950 w s tą ­
p iła  d o  S t r o n n ic tw a  D e m o k ra ty c z ­
nego i z n o w u  n ie  p o tra k to w a ła  te j 
o rg a n iz a c y jn e j p rzyna leżnośc i t y l ­

ko  fo rm a ln ie . B y ła  przez d łu g ie  
la ta  p rzew odn iczącą  M K  SD, ze 
s tro n n ic tw e m  zw iązana je s t do 
dz iś , ja k o  w iceprzew odn icząca  M K 
SD.

B y ła  d y re k to rk ą  M ie jsk ie g o  Z a ­
rządu  B u d y n k ó w  M ie szka ln ych  i 
f irm a  ta  pod je j  k ie ro w n ic tw e m  
zd o b yw a ła  n a g ro d y  m in is te r ia ln e , 
a le  n a jw a żn ie jsze , że lu d z ie  — , ja k  
w spom ina  — n ie  - n a rz e k a li na o- 
pieszałość d o m o w e j a d m in is tra c ji.  
W pod o b n y  sposób w spom ina ją  go 
le n io w s k i M Z B M  z ta m ty c h  czar'-’ "  
m ie szka ń cy

W  1962 ro k u  p rzen ios ła  się do u- 
tw o rzo n e g o  wów czas Cechu Rze­
m io s ł R óżnych , k tó re m u  pozosta je  
w ie rn a  do dz iś .

C zy to  p rzypadek , że G o le n ió w  
na u s łu g o w e j m ap ie  P o lsk i z a jm u ­
je  czo łow ą loka tę?  A  może to  k ie ­
ro w n ic z k a  b iu ra  cechu, p an i M a­
r ia  K ró l.  m ia ła  na ty le  e n e rg ii,  iż 
z 98 za k ła d ó w  rze m ie ś ln iczych  ..zro 
b i ło  s ie”  w  G o le n io w ie  aż 293? A 
na d o k ła d k ę  ch w a lą  d z ia ła lność  
cechu  1 ś lusarze, i. m u ra rze , szew ­
cy , k ra w c y  a... n a rze ka ją  ro z m a i­
c i a m a to rz y  ła tw e g o  za ro b ku , k tó rz y  
dz iś  z ja w ia ją  się u p. K r ó l  z p y ­
ta n ie m : „C h c ę  o tw o rz y ć  w arsz ta t, 
p a n i m i p o w ie  na czym  n a jszyb ­
c ie j i  n a j ła tw ie j za ro b ię  górę fo r ­
sy? ”  T a k im  in te re s a n to m  p a n i M a­
r ia  n ie o d m ie n n ie  w ska zu je  d rz w i.

(Dokończenie na str. 2)

Posiedzenie

Biura Politycznego KC PZPR

Spcłeczno-poilyczpa
sytuacja kraju

W C ZO R AJ B iu ro  P o lity c z n e  KC 
PZPR  ro z p a trz y ło  s y tu a c ję  społecz­
n o -p o lity c z n ą  k r a ju  o raz s fo rm u ło ­
w a ło  w y n ik a ją c e  z n ie j zadan ia  d la  
o rg a n iz a c ji i  in s ta n c ji p a r tv in v c h .

U w agę o p in ii p u b lic z n e j s k u p ia ją  
p ro b le m y  1 z ja w is k a  ekonom iczne. 
P rocesy w ys tę p u ją ce  w  gospodarce 
św iadczą o ro z w o ju  i  os iągan iu  po 
z y ty w n y c h  tre n d ó w  w  w ie lu  dz ie ­
d z in a ch . O siągany je s t pew ien  oo- 
steo  w  śc iś le jszym  w ią z a n iu  w y ­
nagrodzeń z w y n ik a m i p ra cv , z e- 
fe k ta m i p ro d u k c y jn y m i za k ła d ó w . 
W s y tu a c ji gdy znaczne j części k la ­
sy ro b o tn ic z e j, in te lig e n c ji,  e m e ry ­
tom  ż y je  się n ie ła tw o , z ja w is k a  
zw iązane z p o lity k a  o d zysk iw a n ia  
ró w n o w a g i ry n k o w e j rodzą  często­
k ro ć  n ieza d o w o le n ie . Jest ono po­
tęgow ane o d c z u w a ln y m i za ró w n o  
ko n ie c z n y m i, ja k  i  n ieuzasadn io ­
n y m i p o d w y ż k a m i cen. Do pop ra ­
w y  s y tu a c ji m a te r ia ln e j,  do zw a l­
czania in f la c j i  n ie  m a  in n e i d ro ­
g i, ja k  w y d a jn ie js z a  p raca , surow e

(Dokończenie na str. 2)

,Polmozbyt" —
nadwozia dla cierpliwych..*

Gdy decyzja 
goni decyzję
NA W Y M IA N Ę  na4wo*ia Y f 

samochodach wszystkich ma­
rek, z w yjątkiem  „Poloneza” 
trzeba obecnie czekać pięć I  
więcej lat. Dla ścisłości, okres 
wyczekiwania na karoserię do 
Fiata 125p wynosi 7 lat. Fiata 
12fip — 5 lat, „Wartburga” —  
8 łat, zaś w przypadku „Łady” 
termin ten nie jest w ogóle o- 
kreśkeny... Taką in fo rm ac ję  u - 
zyskaliśm y w  szczecińskim 
„Polm ozbycie” . Co stało się przy 
czyną te j sytuac ji, skoro jeszr- 
cze rok  tem u na wym ianę nad­
wozia w  tych  samochodach trze 
ba by ło  czekać od 6 miesięcy 
do 1,5 roku? P ytan ie  to s taw ia ­
ją  sobie nie ty lk o  p ryw a tn i u- 
zyfckownicy dróg, k tó rych  poja­
zdy nieco się już postarzały, 
podczas gdy m ożliwości zakupu 
nowych są raczej m izerne, ale 
przede w szystkim  osoby,_ dla 
k tórych samochód jest m iejscem  
pracy lu b  niezbędnym środ­
kiem do w yko nyw an ia  obow iąz­
ków zawodowych. Czy w in y  na-

(Dokończenie na str. 5)

P lo n y  w y d o b y c ia  
holenderskiego statku
LO N D Y N  P A P . W sp ó ln y  b r y t y j -  

sko -h o le n d e rsk i zespół a rcheo logów  
p o s ta n o w ił w yd o b yć  zag rzebany w  
p iasku  na p ły tk ic h  w odach n ie d a ­
le k o  p o łu d n io w y c h  w y b rz e ż y  A n g li i  
h o le n d e rsk i s ta te k  to w a ro w y , k tó ­
r y  poszedł na dno  26 s tyczn ia  174» 
ro k u . S ta te k  u d a w a ł się w  d z ie w i­
czą pod róż  do h o le n d e rs k ic h  In d i i  
W schodn ich .

D o k a ta s tro fy  doszło po k i lk u  
d n ia ch  sz to rm u  w  c h w ili,  gdy p i­
ja n a  załoga zb u n to w a ła  s ię . U to n ę ­
ło  ok . 50 pasażerów , ja k  m ó w ią  da< 
w h e  za p isk i, je d n a kże  załoga i  re ­
szta po d ró żn ych , w  sum ie  250 o - 
sób, z d o ła li w ydos tać  s ię  bezpiecz­
n ie  na lą d . Je ś li uda  sie w y d o ­
b yć  s ta te k , k tó r y  nos i nazw ę „ A m ­
s te rd a m ” , to  H o la n d ia  s tan ie  się po 

.n o w n ie  jego  w ła śc ic ie le m . S łu ży ł 
będzie o c z y w iś c e  do og lądan ia  w  
m uzeum  m o rs k im .
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nv’ " :e drogie drogi
(Dokończenie ze str. I)

tra s a c h  k o m u n ik a c y jn y c h  zdecydo ­
w a ć  m oże je d y n ie  w z ro s t dochodu  
na rodow ego, zw iększona p ro d u k c ja  
m . in . m a te r ia łó w  b u d o w la n ych , 
sp rzę tu  i td .  P on iew aż na s tę p u ję  to  
jeszcze p o w o li — p o d e jm u je  sie 
ta kże  w y s i łk i  o rg a n iz a c y jn e  i  re ­
g u la c je  p ra w n e . I  n ie  są to  b y ­
n a jm n ie j ru c h y  pozorne  czy  za­
stępcze O b o w ią z u ją c y  n p . od  1 
s tyczn ia  1384 r .  n o w y  kodeks d ro ­
g o w y , c z y l i  p ra w o  o  ru c h u  d ro g o ­
w y m , adresow ane je s t do każde­
go o b y w a te la , do  w s z y s tk ic h  u ż y t­
k o w n ik ó w  d ró g  po to , a b y  le p ie j,  
s k u te c z n ie j p rzestrzegane b y ły  za­
sady  bezp ieczeństw a na  naszych 
u lic a c h  i  d rogach .

PO DO BN YM , ko le jnym  k ro ­
k iem  w  tym  k ie run ku , będzie 
nowe praw o drogowe, k tó re  za­
stąpi starą ustawę, obowiązu­
jącą od 22 la t. Co nowego w no­
si? Jakie znaczenie ma d la u- 
ży tkow n ików  dróg?

P ro je k t ustawy przew idu je  
przede w szystk im  now y podział 
dróg pub licznych na cztery ka ­
tegorie (w  miejsce dotychczaso­
w ych  dwóch: pub licznych i lo ­
ka lnych) — drog i k ra jow e (ma 
być podstaw owy szkie let kom u­
n ika cy jn y  k ra ju  ok. 46 tys. km ), 

• drogi wojew ódzkie (ok. 120 tys. 
km ), d rogi gm inne i lokalne 
m ie jsk ie  oraz drogi dojazdowe. 
W prowadza się także now y po­
dz ia ł dróg pub licznych pod 
względem ich s tandardu tech-

Miejska instancja 
w kampanii wyborczej 
¿o rad narcdcwycfi

(Dokończenie ze str. 1)

czywające w  tym  względzie na 
członkach p a rtii.

P lenum  zapoznało się z pro 
pozycjam i K Z , POP, TOP i ZMS 
dotyczącym i kand yda tu r człon­
ków  PZPR na radnych do M R N  
i postanow iło  przekazać je  do 
dyspozycji M ie jsk iem u K o le ­
g ium  W yborczemu. P lenum  za­
poznało się również z propozy­
c ja m i kandydatów  na radnych 
do W RN z terehu Szczecina, re­
kom endując przedstawione kan­
dyda tu ry  Egzekutyw ie K W  
PZPR.

In fo rm ac ję  dotyczącą a k tu a l­
nego stanu prac techniczno-or­
gan izacyjnych związanych z w y 
boram i przedstaw ił zebranym 
w iceprezydent m iasta Zdzisław 
Pacała: w  końcową fazę wcho­
dzi ju ż  ak tua lizow anie  ew iden­
c ji ludności, opracow yw anie spi 
sów w yborców , przygotow yw a­
n ie  lo k a li ko m is ji itp .

Podjęto uchwałę w  spraw ie 
zadań członków  m ie jsk ie j in ­
s tanc ji w  kam pan ii wyborcze j.

W  dalszej części obrad doko­
nano rozliczenia uwag i  propo­
zy c ji zgłoszonych podczas dysku 
s j i  na poprzednim  posiedzeniu 
p lenarnym  K M , zapoznano się 
ze sprawozdaniem  z prac Egze­
k u ty w y  oraz p rzy ję to  p lan  p ra ­
cy na I I  k w a rta ł br.

Milicja drogowa 
prosi świadków

Ś w i a d k o w i e  o p isa n ych  n iż e j 
w y p a d k ó w  są p roszen i o  zg łoszenie 
s ię  do W yd z ia łu  R u ch u  D rogow ego 
R e jonow ego  U rzędu  S p ra w  W e­
w n ę trz n y c h  u l.  K aszubska  35, p ok . 
35, te ł.  30-73-4«.

9 M A R C A  o  godz. 14.40 na u l.  
C z o rs z ty ń s k ie j na  w yso ko śc i s zko ły  
p o d s ta w o w e j zosta ł p o trą c o n y  
przez sam ochód „ F ia t ”  125 p  n r  
SZS 4324 7 - le tn i ch ło p ie c . Sam ochód 
h o lo w a ł m a łą  p rzycze p kę . D ro g ó w ­
ka  p ro s i ś w ia d k ó w  zdarzen ia  o raz 
k ie ro w c ę  ta x i  „ F ia t ”  125 p.', k tó r y  
w ów czas p rz y w ió z ł pasażera na u i.  
C zo rsz tyńską  o  zg łoszenie s ię  pod 
w ska za n ym  adresem

16 M A R C A  o  godz. 14.10 na U l. 
P y rz y c k ie j pod k o ła m i „M e rc e d e ­
sa”  n r  Z G F  0159 p row adzonego 
przez S ta n is ła w a  Ł .  z g in ą ł 5 - le tn i 
c h ło p ie c  S y lw e s te r Soboń.

27 M A R C A  o  godz. 11.30 na U l. 
K o ś c ie ln e j sam ochód „J e lc z ”  n r  
S ZA 895R k ie ro w a n y  przez S ta n is ła ­
w a  S. p o trą c ił n ie le tn ią  M o n ik ę  C.. 
k tó ra  zm a rła  w  d rodze  do szp ita la .

P ro s im y  o  p om oc w  u s ta le n iu  o - 
ko lic z n o ś c i w  ja k ic h  z a is tn ia ły  o p i­
sane w y p a d k i d ro g o w e

nicznego, dostosowanego do 
zasad obow iązujących w  E u ro­
pie, a w ięc autostrady, d rogi 
ekspresowe oraz d rog i ogólno­
dostępne.

Z M IA N Y  te  w iążą  się o czyw iśc ie  
z c a ły m  zespołem  d z ia ła ń  gospo­
d a rczych  i  p ra w n y c h , ta k ic h  np . 
ja k  o k re ś le n ie , k to  je s t po w o ła n y  
i  o b o w ią za n y  do b u d o w y  i  ko n se r­
w a c ji poszczegó lnych  d róg . Znaczą­
c y  w y s iłe k  pod  ty m  w zględem  spa­
da na  pańs tw o , jego  b udże t i  b u ­
dże t te re n o w y c h  o rg a n ó w  w ła d z y  — 
w o je w ó d z tw a  i  g m in y . W z w ią zku , 
z ty m  z m ie n io n e  będą zasady o raz  
w a ru n k i k o rz y s ta n ia  z d ró g  przez 
u ż y tk o w n ik ó w , a w ię c  n p . o trz y ­
m a n ia  zezw o len ia  na p rz e ja z d y  i  
o p ła ty  za n ie . P la n u je  sie np . 
w p ro w a d z e n ie  o d p ła tn o śc i za p o ru ­
szan ie  s ię  po a u to s tra d a ch  ( ta k  ja k  
w  w ie lu  k ra ja c h  na św iec ie ).

NOW E praw o drogowe bez­
pośrednio dotyczy także w łaśc i­
c ie li terenów, na k tó rych  będą 
budowane, względnie pop raw ia ­
ne drogi. Regulu je m .in. kw e­
stie wywłaszczeń, odszkodowań, 
a także bardz ie j rygorystycznie 
tra k tu je  kwestie ochrony śro­
dow iska. P rzew idziano też — 
co jest pow rotem  do stanu 
przedwojennego — pow ołanie 
w  gm inach służb drogowych, 
techn ików  gm innych, a także 
zniesienie tzw. szarw arku, czy li 
prac dotychczas w ykonyw anych  
obowiązkowo p rzy  u trzym an iu  
dróg, przede w szystk im  na wsi. 
N ie oznacza to rezygnacji z 
powszechnych w  tym  środow i­
sku społecznych czynów d ro ­
gowych, k tó re  obecnie podej­
mowane będą rzeczywiście do­
brow o ln ie .

Jak nowe przepisy zdadzą 
egzamin w  praktyce — okaże 
się po 31 g rudn iu  1984 r., gdy
wejdą one w  życie. Konsultacje 
wśród fachow ców i w ładz tere­
nowych, a także głosy o p in ii 
pub liczne j, zwłaszcza ro ln ików , 
dow iod ły , że za ogólną aproba­
tą p ro je k tu  nowego prawa d ro ­
gowego k ry je  się obawa, iż 
w łaśnie ta trzecia i  czwarta 
ka tegoria  dróg — gm inne i lo ­
ka lne oraz dojazdowe — mogą 
być trak tow ane  po macoszemu, 
w yłączn ie  w edług kiesy i  w y ­
obraźni lokalne j...

N IE W Ą T P L IW IE  konkre tn ie j 
sze będzie nowe, ujednolicone 
praw o przewozowe, k tóre  także 
przedstawione zostanie w k ró t­
ce Se jm ow i. Regulować ma ono 
to, co obecnie jest często przed 
m iotem  w ie lu  nieporozum ień — 
skarg, naw et procesów sądo­
w ych : wzajem ne stosunki k l i ­
entów  i  k o le i, przewoźników 
samochodowych, lo tn ic tw a  ko­
m unikacyjnego i  żeglugi. W y­
daje się nam, że jeże li docze­
kam y się dz ięk i temu w y ra ź ­
niejszego sform ułow an ia , k to 
jest odpow iedzia lny wobec pa­
sażerów i k lie n tó w  za stra ty ,

spowodowane np. rażącym  n ie­
dbalstwem  lu b  złą w o lą  p ra ­
cow ników  in s ty tu c ji przewozo­
w ej, to  będzie to  n ie  ty lk o  
przejawem  dem okra tyzacji ży­
cia, a le także ta k  potrzebnej 
nam  w szystkim  sa tys fakc ji 
obyw ate lskie j. O tak ie  prawo, 
nie będące ty lk o  m artw ą  li te ­
rą, chodzi nam przecież nie t y l­
ko na naszych drogach...

St. JA R E M C Z A K

Wojewoda szczeciński 
przyjął ambasadora 
Republiki Indonezji

P R ZE B Y W A JĄ C Y  w  naszym 
w ojew ództw ie  ambasador Repu­
b lik i Indonezji w  Polsce Jan- 
w a r M arah D ja n i złożył wczo­
ra j w izytę  wojewodzie szczeciń­
skiem u S tan is ław ow i M a lcow i. 
Gość z da lek ie j Indonezji in tere 
sował się szczególnie problem a­
m i zw iązanym i z wdrażaniem  
re fo rm y gospodarczej, a także 
rozbudową Zakładów  Chemicz­
nych w  Policach.

Społeczno-polityczna
sytuacja kraju

(Dokończenie ze str. 1)

oszczędzanie, pobudzan ie  a k ty w iz a ­
c j i  zaw odow e j.

B iu ro  P o lity c z n e  K C  PZPR  p od ­
k re ś li ło , iż  p o lity k a  ro z lic z a n ia  się 
p rzed  spo łeczeństw em  z p rz y ję ty c h  
p la n ó w  i zobow iązań  je s t p rze s trze ­
gana. K ie ro w n ic tw o  p a r t i i  i  rzą d  
p u b lik u ją  sp raw ozdan ia  o w y k o n y ­
w a n iu  p o d ję ty c h  u ch w a ł, n ie  u k r y ­
w a ją  tru d n o ś c i p o w s ta ją cych  p rz y  
re a liz a c ji ko n ie czn ych  d e c y z ji, od ­
w o łu ją  się często do o p in ii lu d z i 
p ra cy .

W  duchu  p o ro zu m ie n ia , w a lk i i 
s o c ja lis tyczn ych  re fo rm  — p o d k re ­
ś li ło  B iu ro  P o lity c z n e  — k r a j  ob ­
chodzić  będz ie  Ś w ię to  P ra cy  —* 1 
M a ja . N a w ią z u ją c  do w a lk i o n a ­
rod o w e  i  snołeczne w y zw o le n ie , do 
t r a d y c j i  ro b o tn ic z y c h  i  re w o lu c y j­
n y c h , do h is to r i i  i  w spółczesności 
— pochody , w iece  1 akadem ie  stać 
się p o w in n y  m a n ife s ta c ją  p ro le ta  
r ia c k ie e o  in te rn a c io n a li^ m u . o b ro ­
n y  p o k o ju  i  s p ra w ie d liw o ś c i społecz­
n e j.

B iu ro  P o lity c z n e  K C  P Z t r  oce­
n iło  p rze b ie g  i  w y n ik i  o f ic ja ln e j 
w iz y ty  p rz y ja ź n i w  Polsce d e l i ­
c j i  p a rty jn o -p a ń s tw o w e  i  A n g o ls k ie j 
R e m ib lik i L u d o w e ] ood k ie ro w n ic ­
tw e m  przew odn iczącego  Ludoweero 
R uchu  W yzw o le n ia  A n g o li — P a rtu  
P ra cy  i  p re zyd e n ta  A n ro ls k ie l R e­
p u b lik i  L u d o w e j, tow . Jose E d u a r­
do dos Santosa.

B iu ro  P o lityczn e  a kce n tu ją c  w y ­
n ik ł  ro zm ó w , z a le c iło  po d je c ie , d a l­
szych k ro k ó w  na  rzecz ro z w o ju  
p rz y ja ź n i i  w s p ó łp ra c y  po lsko -a n - 
g o lsk ie l.

(Dokończenie ze str, 1)

m orkam i i  to  naw et z negatyw ­
nym  skutk iem . Z  jedne j s trony 
s tym u lu je  rozmnażanie kom ó­
rek, a z d rug ie j może przenosić 
chorobę np. now otw ór. Tak w la  
śnie się stało z tka n ka m i zdro­
w ym i, któ re  oddzielone b y ły  p ły t  
ką kw arcow ą od tk a n k i tra w io ­
nej przez now otw ór, nieprzepu­
szczalną d la wsze lk ich zaraz­
ków . Przez kw a rc  jednak prze­
n ika  prom ieniow anie u ltra fio le ­
towe, część zakresu fa l i  e lektro  
m agnetycznej em is ji fo tonow ej. 
Czy zatem to tajem nicze prom ie 
niowanie, wciąż n ie  do końca 
zbadane, może w ytłum aczyć w 
ja k i sposób następują przerzuty  
raka?

Podobnych py tań  jest znacz­
nie w ięcej. Przede w szystkim  
nieznane jest m iejsce prom ienie

Na tropie tajemniczego 
promieniowania

w ania  w  sam ej komórce. T y lko  
przypuszcza się, że może to być 
D N A , kod genetyczny w  kszta ł­
cie skręconej sp ira li. W ciąż nie 
w iem y ja ka  jest ro la  te j em is ji 
w  uk ładz ie  m iędzykom órkow ym  
żywego organizmu. Badacze są 
jednak optym istam i. W  p rzy­
szłości — tw ie rdzą — może to 
być najlepsze narzędzie we 
wczesnym w y k ry w a n iu  p rzy ­
na jm n ie j n iek tó rych  chorób. 

U dowodniono bow iem , że ko ­
m órka, k tó ra  ulega zniszczeniu, 
w ysy ła  znaczną energię tego 
prom ieniow ania. Nazwano to 
z jaw isko „os ta tn im  k rzyk ie m ”  
um iera jące j kom órk i.

Plenum ZW  ZBoWiD

Przed ważnymi 
rocznicami

W C ZO R AJ o d b y ło  się w  Szczeci­
n ie  posiedzenie p le n a rn e  Za rządu
W o je w ódzk iego  Z B o W iD  pośw ięco­
ne g łó w n ie  k w e s tio m  uczczenia 39 
ro c z n ic y  w y z w o le n ia  Szczecina, 40- 
lec ia  P o lsk i L u d o w e j o raz  p rz y g o ­
to w a n io m  do 1 M a ja . W  zg ro m a ­
dzen iu  ty m  u d z ia ł w z ię li cz ło n ko ­
w ie  p le n u m  Z B o W iD , W o je w ó d zk ie j 
K o m is ji R e w iz y jn e j, W o je w ó d zk ie ­
go Sądu K o leżeńsk iego  i  prezesi 
w s z y s tk ic h  k ó ł z w ią zku . N a w s tę ­
p ie  z e b ra n i u czcz ili m in u tą  c iszy 
pam ięć z m a rły c h  w  o s ta tn im  o k re ­
sie k o m b a ta n tó w , a w śród  n 'ch  — 
prezesa k o ła  p rz y  S to czn i im . A . 
W arsk iego  — R yszarda  R u tk o w s k ie ­
go. N astępn ie  20 a k ty w is tó w  w o je ­
w ó d z k ie j in s ta n c ji Z B o W iD  o trz y ­
m a ło  d y p lo m y  w y ró ż n ia ją c e  od 
zw ią zku .

Po ty c h  u ro czys tych  akcen tach  
rozpoczę to  część roboczą o b ra d . Po­
s łu ży ła  ona w yznaczen iu  d la  po ­
szczególnych k ó ł k o n k re tn y c h  za­
dań do w y k o n a n ia . W re fe ra c ie  p ro  
g ra m o w ym  prezes Z W  Z B o W iD  B o ­
le s ła w  G o rczyń sk i za sygna lizow a ł 
kon ieczność a k tyw n e g o  uczestn icze­
n ia  b v łv c h  b o jo w n ik ó w  zrzeszonych  
w  zw ią zku  w  d z ie le  so c ja lis ty c z n e j 
o d n o w y . M ó w io n o  o ro z m a ity c h  fo r  
m ach  p ra c y , z k tó ry c h  w iększość 
po legać m a  na ro z w ija n iu  ia k  n a j­
szerszych k o n ta k tó w  z m łodź ieżą . 
U d z ia ł w  s zko ln ych  apelach z oka - 
c j i  D n ia  K o m b a ta n ta . D n ia  Z w y ­
cięstw a  i  in n y c h  ś w ią t p a ń s tw o ­
w ych , s łużen ie  w la s n v m  życ io ryse m  
d la  ro z ta cza n ia  re f le k s u  h is to ry c z ­
n e j i  p a tr io ty c z n e j w śród  mże.-tzie- 
ży  i  dz iec i, codz ienne k o n ta k ty  z 
je d n o s tk a m i w o is k o w y m i, a t,ak 'e  
sze rok ie  u c ze s tn ic tw o  w  pochodnie 
l-m a  jo w y m . k tó r v  — ja k  p o d k re ś lił 
m ów ca  — s ta n ie  s!e m a n ife s ta c h  
p rze ła m a n ia  sno łecznvch  uprzedzeń 
i  pooare tem  d la  p o l i t y k i  n a k re ś lo ­
n e j przez P ZP R  I rząd .

(m or)

Jak naiwięgsj innym m m ©
(Dokończenie ze str. 1)

W  T R U D N Y M  przecież dla 
gospodarki roku  1983 goleniow­
s k i cech zyskuje najw iększą w  
w o jew ództw ie  dynam ikę rozwo 
ju  rzemiosła w  dziedzinie 
usług. A le  wcześniej, w  1982, 
by ła  d la  goleniowskiego cechu
nagroda K o w a lsk ich ”  — sym ­

patyczna im preza, k tó re j pa tro ­
now a ł „K u r ie r  P o lsk i” , nagra­
dzając w  specja lnym  plebiscy­
cie terenowe organizacje rze­
mieślnicze, k tó re  ro zw ija ły  
ku ltu rę , uczy ły  zaradności itd .

W  1979 ro k u , g d y  zgasło k o le j­
ne  „z ie lo n e  ś w ia t ło ”  d la  rzem ios ła  
i  us ług , p. K r ó l  po s ta n a w ia  zachę­
c ić  rz e m ie ś ln ik ó w  do in w e s ty c ji 
w ła sn ym  su m p te m . Z d o b yw a  57 
d z ia łe k  b u d o w la n y c h  na k tó ry c h  
w y ra s ta ją  now e w a rs z ta ty . Część 
z n ic h  rz e m ie ś ln ic y  — za nam ow ą 
sze fow e j cechu, to  o c z y w is te ! — 
z lo k a liz o w a li za m ia s te m . C hodziło  
o  w yp ro w a d z e n ie  d a le j od  lu d z k ic h  
s ie d z ib  p la có w e k  u c ią ż liw y c h  d la  
o to cze n ia  — w a rs z ta tó w  la k ie rn i­
czych . za k ła d ó w  m a ją c y c h  zw iązek 
z ch e m ią  itp .

DO D Z lS , poczynając od 1975 
roku , trw a  w  G olen iow ie n ie­
prze rw an ie  rzem ieśln iczy „czyn

społeczny” . Polega on na bez­
p ła tn ym  m alow aniu  mieszkań 
ludziom  w ym agającym  opieki, 
niedołężnym . I le  tak ich  m ie­
szkań odnowiono? K to  by to l i ­
czył, gdy nie chodzi o e fek­
towne sukcesy, s ta tys tyk i i  w y ­
kazanie się ale o odruch ser­
ca...

Tak ich  odruchów goleniowscy 
rzem ieśln icy, za sprawą k ie ­
ro w n iczk i B iu ra  Cechu, m ają 
w ięcej. Teraz odbudow ują część 
a m fite a tru  po pożarze, po­
m agają K o m ite to w i Samorządu 
M ieszkańców n r  4 (nagrody k ra  
jow e za działalność społeczną!). 
K u ra to rsk iem u  O środkow i P ra­
cy i  Innym  in s ty tuc jo m  ja k  
PKPS, PC K , szkołom.

O sta tn io  goleniowscy rze­
m ieś ln icy zaw iado m ili władze, 
że bezinteresownie odnowią 
wszystkie loka le  ko m is ji w yb ó r 
czych do rad narodowych, w y­
kona ją  także u rn y  do głosowa­
nia. A p e lu ją  do innych  cechów, 
by  pod ję ły  podobne zobowiąza­
n ia , gdyż — m ówią — jest oka­
zja do pomocy i uczczenia w  
ten soosób 40-lecia P o lsk i L u ­
dowej.

P A N I M A R IA  o  so-Die m ó w i n ie ­
c h ę tn ie  P am ię ta , ja k ie  p rzeży ła  
ka tusze gdy n ie m a l s iłą  n a m ó w io ­
no ją  do w ys tę p u  przed kam erą  
te le w iz y jn ą  w  p ro g ra m ie  .Te le- 
Echo”  W spom ina  te n  wystęD  ja k  
z ły  sen. A le  n ie  d la tego , b y  m ia ­
ła  urazę  do a u te rk  p ro g ra m u , 
lecz d la tego , te  n ie  m og ła  w te d y  
pow iedz ieć  co n a p ra w d ę  m y ś li, a 
ch c ia ła  m ó w ić  o ty m , co na leży  w  
G o le n io w ie  z ro b ić  Tym czasem  
wów czas a u to ro m  a u d y c ji T V  c h o ­
d z iło  o .eksponow an ie  sukcesu” . 
Tym czasem ..

Trzebe b y ło , o rg a n izo w a ć  pom oc 
d la  O środka  K u ra to rs k ie g o , gdzie 
co d z ienn ie  p rzychodzą  d z ie c i z ro ­
d z in  ro z b ity c h , c h a ra k te ry  tru d n e , 
k tó re  so o łeczn icy  z o ś rodka  oraz  
z d a m s k ie j d ru ż y n y  ORM O  (w  ó ł 
o rg a n izo w a ła  ją  ta kże  p . M a ria ) p ró ­
b u ją  p ros tow ać

M Ó W I o sobie:
— Tak, ju ż  słyszałam, że m o­

je  nazw isko ma znaleźć się w 
Księdze Zadłużonych d la  Pom o­
rza Zachodniego i wcale nie 
jestem tym  zachwycona. Cóż ja  
takiego zrobiłam ? Dlaczego 
aku ra t d la m nie to  zaszczytne 
wyróżnienie? Czy nie pow inn i 
znaleźć sie tam  in n i, bardz ie j 
w artośc iow i, co dokona li w ię ­
cej?

I  to  jest cała pan i M aria  
K ró l z Gole-"’owa.

W ojciech JU R C Z A K

S T A T K I N A  W E JŚ C IU :

m /s „N a łę c z ó w ”  z D a p ii
m /s  „T ra n s p o r to w ie c ”  z Ca­

sa b la n k i
m /s „F e l ik s  D z ie rż y ń s k i”  z 

B ra z y l i i
m /s  „Z ie m ia  M azow iecka ”  z 

T a m p y
m /s  „C ie c h a n ó w ”  z I r la n d ii  

S T A T K I N A  W Y JŚ C IU :

m /s  „K a p ita n  K a ń s k i”  do 
R o tte rd a m u

m /s  „G e n e ra ł M a d a liń s k i”  do 
G d y n i

m /s  „M ie le c ”  do I r la n d ii
m /s  „C ie c h a n ó w ”  do- L u b e k i.

Po dwunastu 
spektaklach
(Dokończenie ze str. 1) 

nagród, ale tę sprawę, do dzisiej 
szego wieczora, kiedy to ogłoszo­
ne zostanę werdykty jury i pu­
bliczności — pozostawić trzeba 
w zawieszeniu

Wczoraj oglądaliśmy kolejno: 
..Opowiadanie o ZOO”  Edwarda 
Albee'ego w wykonaniu s z c z e ę iń - 
sklej sceny WDK „Krypta” , „Co 
wom powim, to wom powim" wg 
Kazimierza Przerwy-Tetmajera — 
spektakl Podhalańskiego Teatru 
Lalek „Rafocio”  inscenizację 
„Traktatu moralnego" Czesława 
Miłosza przedstawioną przez Teatr 
Adekwatny.

Dzisiaj, w „Transie” , ostatnie 
dwa spektakle, stające do kon­
kursu: „Wesołe przygody Kozioł­
ka Matołka”  według Makuszyń­
skiego i Walentynowicza w wyko­
naniu Ośrodka Teatru Otwartego 
„Kalambur”  z Wrocławia i „Adam 
i Ewa”  według Marka Twaina przy 
gotowany przez Teatr Ochoty.

Przegląd zamknie gościnny 
występ Henryka Bcukołowskiego z 
Teatru Adekwatnego, w programie 
cportym na tekstach Btoka, Leni­
na, Gorkiego Eisensteina. W 
tym czasie liczone będą głosy 
publiczności (główna nagroda fe­
stiwalu) zapadną decyzje jury.

Również dzisiaj, w „Korabiu” , 
grane będą dwa przedstawienia 
STT: „Adom i Ewa”  (godz. 16.30)

„Co wom powim "  (godz. 19). 
Bilety są do nabycia w kasie. 
Natomiast w Policach dziś: „Trak­
tat moralny" „Cesarz" (Magda 
Teresa Wójcik) i „Wesołe przygo­
dy Koziołka Matołka” . (jf)

Niecodzienny rejs
N IE C O D Z IE N N Y  re js  na O drze  

rozpoczn ie  dziś b a rk a  m o to ro w a  w  
p o rc ie  rze czn ym  w  G liw ic a c h  — 
w y ru s z y  do W ro c ła w ia  r  o d la n y m  
w  b rą z ie  p o m n ik ie m  J u liu sza  S ło ­
w a ck iego , k tó r y  u fu n d o w a n v  przez 
spo łeczeństw o s tan ie  na co ko le  w  
m ieśc ie  nad  O d ra . P o m n ik  Ju liu sza  
S ło w a ck ie g o  w e d łu g  o ro le k tu  W a. 
c ła w a  S zym anow sk iego  (a r ty s ty  ży ­
jącego w  la ta c h  1859—1930) zrea lizc 
w a ł a r ty s ta -p la s ty k  A n d rz e j Łę t- 
k o w s k i z W ro c ła w ia . M a ryn a rze  ba i 
k i  m o to ro w e j „Ż e g lu g i na O drze* 
s to ją  p rzed  n ie ła tw y m  zadan iem  -  
p o m n ik  je s t b o w ie m  w y s o k i na 231 
c e n ty m e tró w  1 w a ży  1,5 to n y . M 
k ilk u d n io w y m  re is !e p o m n ik o w i Ju 
liu sza  S ło w a c k ie « ) na O drze  to w a ­
rzyszyć  b « iz !e de ię '* ’’ f ', a T o w a rz y ­
s tw a  M iło ś n ik ó w  W ro c ła w ia .
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Konferencja piasowa rzecznika rządu

♦ Komu potrzebne antypolskie 
wystąpienia na Zachodzie?

♦Judząca propaganda
W AR SZA W A PAP. 17 bm. odbyło się kolejne spotkanie 

rzecznika prasowego rządu Jerzego Urbana z korespondentami 
zagranicznymi. W  konferencji uczestniczyli również przedsta­
wiciele polskich środków masowego przekazu.
N A  W STĘPIE r z e c z n ik  o s t r o  w a n ta  w m ie js c a c h  p u b lic z n y c h  w  

, , , r*  , n ie k tó ry c h  k ra ja c h  za ch o d n ich  de-
s k r y t y k o w a ł  i  z a p r o te s to w a ł m ons tra c j i ,  k tó ry c h  ce lem  je s t sk ło  
p r z e c iw k o  f a łs z y w e j  i n f o r m a c j i  n ie n ie  p o ls k ic h  w ła d z  p aszpo rto - 
p o d a n e j  14 b m . p rz e z  z a c h ó d -  w y c h  do  u d z ie le n ia  zezw o leń  na
n in n ie m ie c k ie  r a d io  Deutsch- w yJazd ro d z in  ty c h  osób z P o ls k i. m o m e m ie C K ie  r a a io  L 7 e u u .cn  j t  M etoda p u b lic z n y c h  dem onstra
la n d f u n k ,  w  a u d y c j i  n a d a w a n e j c j l  _  p o w ie d z ia ł rz e c z n ik  — n ie  
W  ję z y k u  p o ls k im .  B y ł  t o  t e k s t  je s t  d o b ra  d la  z a ła tw ia n ia  sp ra w  
w v ia t k n w n  iu d z a c y  i  z ło ś l iw y  w y ja z d u  ro d z in y .  O w i o b yw a te le  w y ją t k o w o  ju a z ą c y  i  z r o s i iw y  ls k tó  u rz ą d za ją  m a n ife s ta - 
w  in te n c ja c h ,  a  w  d o d a tk u  o p a r  ■£ , w  b F N ’  p o w in n i sw o je  
t y  n a  c a łk o w ic ie  n ie p r a w d z i -  s p ra w y  z k ra je m  z a ła tw ia ć  w  spo- 
w y c h  in fo r m a c ja c h .  W  a u d y c j i  sób zgodny  z n a szym i p rzep isam i 
t e j  s tw ie r d z o n o  rn . in . ,  że  n ie  ’ S . J S E
w s k u t e k  s ła b e j  p r o d u k c j i  r o i -  c ych  sią w  p o d o b n e j s y tu a c ji w y - 
n e j  P o ls k a  n ie  m o ż e  Się w y ż y -  jeżdżą po tem  bez k ło p o tó w : le g a l- 
w ić  lPC7 n n w o d e m  te s o  s ta n u  n ie * z ro d z in a m i. S p ra w y  w y ja z d o - w ic ,  le c z  p o w o a e m  te g o  w e  k o m p e te n tn e  tu  w ładze  paszpor
rz e c z y  je s t  „ o k r a d a n ie  g o s p o d a r  to w e  ro z p a tru ją  in d y w id u a ln ie  i  je  
k i  p o ls k ie j  p rz e z  Z w ią z e k  R a -  że li lu d z ie  p ra g n ą cy  w y je c h a ć  n ie  
d z ie c k i ”  w y je ż d ż a ją  — to  d la te g o , że n ie

N A J L E P S Z Y M  p rz y k ła d e m  p o . o trz y m u ją  w iz  od  k ra jó w  zachod- 
tw ie rd z a ją c y m  tę  tezę -  g łoszono n >5h : n a jw ię k s z a  tru d n o ść ,
w  a u d y c ji ra d ia  z a c h o d n lo n ie m le c - , •,a ia »  d w a j p a n o w ie  s łu żb o w o  de 
k ie g o  -  je s t o p u b lik o w a n a  18 Sty- i eS°w a" !  *  P o ls k l j>ra !!n« “ s ta i.  “ a 
czn la  b r .  w  „T ry b u n ie  L u d u "  s ta - ZaJ k « iZ1?- sp ro w a d z ić  sobie tam  
ty s ty k a , w e d łu g  k tó r e j p ro d u k c ja  ro d z in y  i  w  z w ią z k u  z ty m  ro b ią  
m ięsa w  P o lsce w yn o s i £ m a d  100 d e m o n s tra c je  “ H om e, to  w ca le  n ie  
k g  na Jednego m ieszkańca 1 je s t p o ls k ie  w ładze  są p ra w d z iw y m i a- 
ró w n a  w ie lk o ś c i p ro d u k c j i  w  R F N . d re sa ta m i ty c h  d ra m a ty c z n y c h  . ge- 
Tym czasem  na s to ły  p o lsk ie  t r a f ia  T rzeoa  się p rz e d s ta w ić  na
z tego  je d y n ie  1/3 lh b  114 cześć. Zachodz ie  Jako o f ia r y  w ła d z  w a r-  
E k s p o rt p o ls k ic h  to w a ró w  n ie  p rz y  szaw sklch , zd o b yć  rozg łos  i  w spó ł- 
n o s i spo łeczeństw u p o ls k ie m u  do - czuc ie  p ra sy , bo  w te d y  t y lk o  ro - 
ehodów , pon ie w a ż W szelk ie  ro z l i-  d ż in y  będą m ia ły  szanse dostać w r- 
czen la  p ła tn ic z e  d o k o n y w a n e  sa w ja z d o w e . T a k a  je s t Is to ta  ty c h  
przez B a n k  R W PG  w  M o skw ie  t  s p e k ta k li _  p o w ie d z ia ł J  U rb a n  
ta m  w ła śn ie  -  zdan iem  a u to ró w  d e m o n s tro w a n ie  przed
a u d y c ji -  d o k o n u je  s ię  ra b u n k u  P o ls k im , am basadam i w  in te n c j i  
w y s iłk u  gospodarczego n a ro d u . Jest z w ró ce n ia  ta m te js z e j o p lm l p u b llcz  
to  -  s tw ie rd z ił J e rz y  U rb a n  -  n ie  neJ p rz e c iw k o  w ła sn e m u  k r a jo w i 
sp o ty k a n y  s te k  b zdu r, zaś p o w o - “ l e będzie pom aga ło  w  z a ła tw i a- 
ły w a n ie  s ię  na „T ry b u n ę  L u d u "  “ i “  sw o ic h  s p ra w . P rz e c iw n ie  -  
je s t fa łszyw e . W  1932 r .  p ro d u k c ja  będz ie  to  u tru d n ia ło  ic h  z a ła tw ie - 
m lęsa  w  p rz e lic z e n iu  na je dnego  n ie ' 
m ieszkańca  w y n o s iła  * * ' ’

„ L e  F ig a r o " :  „ Z a p o m n ia n a  P o ls k a "

Niebywałe uchybienie 
wymogom uczciwości
PA R Y Ż PAP. W  paryskim dz lenniku „Le Figaro" ukazał się od zaproszenia o fic ja ln e j dele- 
17 bm. artykuł zatytułowany „Zapomniana Polska” nawiązu- gac ji po lsk ie j n ie zostanie co f- 
jący do faktu niezaproszenia prze* władze francuskie delega- nięta, to będzie to  — pow iedz- 
cji polskiej na obchody 40 rocznicy wyzwolenia Francji. m y o tw arc ie  — ze s trony  w ładz

. A U T O R  stw ie rdza na wstępie, ia  85 t y ,  Żoinierzy, a po.skie
ze op in ia  polska, tym  razem  lo tn ic tw o , w łączone do R A F ,*_____
zjednoczona, w yraża sm utek i  s trąc iło  nad te ry to r iu m  fra n cu - $ k a rq a  Nikaragui 
gorycz, ponieważ władze f ra n -  sk im  50 sam olo tów  h itle ro w - a J
cuskie „zapom n ia ły ”  zaprosić skich . W  1944 r. pierwsza d y w i-  
delegację polską na uroczysto- z ja  pancerna gen. Maczka, l i ­
ści z o ka z ji 40 rocznicy w yzw o - cząca 16 tys. ludzi, odegrała 
!enia F ra n c ji.  D z ienn ik  p rzypo - decydującą rolę w b itw ie  pod 
m ina, że po A m erykanach  i  B ry  Falaise i w y z w o liła  w iele m ie j-  
ty jczykach  żołn ierze polscy scowości w  N o rm and ii. Zginęło 
w n ieś li na jw iększy  w k ła d  w  wówczas 1500 żo łn ierzy polskich, 
w yzw olen ie  F ra n c ji. W  1940 r. z k tó rych  w ie lu  .spoczywa na 
arm ia  polska we F ra n c ji lic z y -  Po lsk im  Cm entarzu W ojskow ym  

Langanerie ko ło  Falaise. W  w a l 
kach o w yzw olenie F ra n c ji b ra ­
ło udz ia ł 200 m yś liw ców  i  5 
polskich okrę tów  wojennych.
Łącznie poniosło w  n ich śm ierć 
3 tys. żołn ierzy polskich, a ta k ­
że 5 tys. P o laków  walczącj^ch 
w  Ruchu Oporu.

A u to r  konk ludu je , że „w zg lę ­
dy w yn ika jące  z bieżących w y ­
mogów politycznych nie mogą 
zakłócić ho łdu dla poległych.
Jeśli decyzja w strzym an ia  się

w Polsce — 
71,2 kg , a w  1983 r .  spadła, n ie s te ­
ty ,  do 63,6 k g . W I  k w a r ta le  b r . 
u z u p e łn ia ją c y  im p o r t  m ięsa w y ­
n ió s ł 48 tys . ton , zaś e k s p o rt 32 
ty s . to n .

T a k  w ię c  b ila n s  o b ro tó w  m ięsem  
je s t d la  p o lsk ie g o  r y n k u  d o d a tn i. 
R zeczn ik  doda ł, że e k s p o r tu je  się 
g łó w n ie  k o n in ę , b a ra n in ę  1 d z iczy ­
znę . P o  raz o s ta tn i e k s p o rto w a li­
śm y  m ięso  do Z w ią z k u  R a d z ie ck ie ­
go — w  m in im a ln y c h  zresztą iloś ­
c ia c h  — w  1974 r., c z y li 10 la t  te m u .

W szys tk ie  ro z licze n ia  w  h a n d lu  
za g ra n iczn ym  — k o n ty n u o w a ł J . 
U rb a n  — d o k o n y w a n e  są przez 
B a n k  H a n d lo w y  w  W arszaw ie  i 
częśc iow o przez B a n k  P K O . N a to ­
m ia s t B a n k  R W PG  z a jm u je  się zu ­
p e łn ie  in n y m i k w e s tia m i; f in a n s u je  
m . in .  ro z licze n ia  w ie lo s tro n n e  1 
n a jw ię k s z e  in w e s ty c je , u d z ie la  k re  
d y tó w . W  ś w ie tle  ty c h  fa k tó w  au ­
d y c ję  ra d ia  zach o d n lo n ie m ie ck le g o  
ocen iać  n a le ży  n ie  ty lk o  ja k o  stek 
b zd u r, a le  też w y ra fin o w a n ą  w  
sw ych  in te n c ja c h  p ró b ę  m ącen ia  w 
g ło w a ch  s łuchaczy .

•  * •
PO za kończen iu  k o n fe re n c ji dzień 

n ik a rz e  po lscy  popros'11 J . U rbana  
o  sko m e n to w a n ie  fa k tu  o rg a n izo -

40 osób w szpitalu

Zatrucie lodami
w Przemyślu
P R Z E M Y Ś L  P A P . P ow iększa  Się 

lic zb a  osób, k tó re  u le g ły  m asow e­
m u  z a tru c iu  lo d a m i, z a k u p io n y m i 
w  p ry w a tn e j c u k ie rn i w  P rze m y­
ś lu , na leżące j do  S ta n is ła w a  K .  Do 
17 b m . za re je s tro w a n o  łą c z n ie  188 
p rz y p a d k ó w  zach o ro w a ń , z czego 
38 p a c je n tó w  p rze b yw a  w  szp ita lu  
w  P rze m yś lu , a 2 w  s z p ita lu  w  
L e ż a js k u . J a k  ju ż  in fo rm o w a P ś m y  
— p ie rw sze  z a tru c ia  w y s tą p iły  13 
bm ., a następnego d n ia  c u k ie rn ia , 
z k tó re j lo d y  te  p o ch o d z iły  zosta­
ła  z a m kn ię ta , zaś w obec je j  w ła ­
ś c ic ie la  p ro k u ra to r  re jo n o w y  zasto­
so w a ł a resz t tym cza so w y .

B a dan ia  w  la b o ra to r iu m  b a k te r io  
lo g ic z n y m  W o je w ó d z k ie j S ta c ji Sa­
n ita rn o -E p id e m io lo g ic z n e j w  P rze ­
m y ś lu  w ska zu ją , że p rzyczyn ą  za­
t ru ć  p o k a rm o w y c h  b v łv  z n a jd u ją ­
ce s ię  w  lo dach  b a k te r ie  sa lm o­
n e lla .

P ra c o w n ic y  „S a n e p id u ”  p rz e p ro ­
w a d z ili w zm ożone k o n tro le  ta kże  w  
In n y c h  p u n k ta c h  sprzedaży lodów , 
s tw ie rd z a ją c  lic z n e  p rz y p a d k i u c h y ­
b ie ń  n a tu ry  sa n ita rn o -p o rz a d k o w e j. 
W yd a n o  decyz ję  o  w s trz y m a n iu  
p ro d u k c j i  lo d ó w  w  12 p u n k ta c h . 
P odobne  d z ia ła n ia  p row adzone  są 
ró w n ie ż  w  c a ły m  w o j. p rze m ysk im .

39 rocznica polsko- 

radzieckiego układu

Akademia 
w  M oskw ie
W  M O S K IE W S K IM  D o m u  

P rz y ja ź n i o d b y ła  s ię  w c z o ra j 
u ro czys ta  aka d e m ia  w  z w ią z k u  
z 39 ro czn icą  p o d p isan ia  p o l­
s ko -ra d z ie ck ie g o  U k ła d u  o  
P rz y ja ź n i. W sp ó łp ra cy  l  P orno  
c y  W za je m n e j.

Zasady, k tó re  le g ły  u  po d ­
s ta w  tego u k ła d u  godn ie  w y ­
trz y m a ły  p ró b ę  czasu — o- 
ś w ia d c z y ł p rz e m a w ia ją c  na a- 
kadem żi w ic e p rze w o d n iczą cy  
C e n tra ln e g o  Z a rzą d u  T o w a rz y ­
s tw a  P rz y ja ź n i R a d z ie cko -P o l- 
s k ie j,  A le k s ie j N iebenza .

W ojewódzka organizacja komunalnych

U początku drogi
W  S T A T U C IE  F ederac ji nań w tym zakresie. W n io s k i będą 

Zw iązków  Zaw odow ych Pracow 
n ikow  G ospodarki K om una lne j na tym polu.
i  T e r e n o w e j u z n a n o  o d  r a z u  PO S p ra w y  s o c ja ln e  i  w a ru n k ó w  pra 
t r z e b ę  is tn ie n ia  s t r u k t u r  w o je -  c y  są d ru g im  o b sze rnym  ł  w aż- 
w ó d z k ie h  lu b  m ię d z y w o je w ó d z -  ^  ^ " ‘l u ż  
k ic h ,  o k r e ś la ją c  ró w n o c z e ś n ie  zo rc y , sprzą tacze  u lic z n i i  in n i p ra  
ic h  z a d a n ia .  M a ją  o n e  r e p re z e n  c o w n ic y  w y k o n u ją c y  sw o ie  obo - 
to w a ć  c z ło n k ó w  f e d e r a c j i  w o -  wza« ą" f e h  P o -
b e c  te r e n o w y c h  o r g a n o w  a d m i -  d o b n ie  ro d z in y  w ie lo d z ie tn e  t  c i 
n is t r a c j i  p a ń s tw o w e j i  g o s p o -  n a jn iż e j z a ra b ia ją c y  
o a r c z e j o ra z  o r g a n iz a c j i  p o l i -  Za rząd  m y ś li też o  O dzyskan iu  
ty c z n y c h  i  s p o łe c z n y c h .  M a ją  d la  k o m u n a ln y c h  D om u K u l tu r y  
te ż  w s p ie r a ć  i  u m a c n ia ć  d z ia -
ła ln o ś ć  o r g a n iz a c j i  z w ią z k o -  s p o tk a n ia  i  im p re z y  d la  w ię k s z y c h  
w y c h  n a  d a n y m  te r e n ie ,  u c z e s t  g ru p  p ra c o w n ic z y c h  z ró ż n y c h  
n ic z y ć  w  p r a c a c h  n a  r z e c z  p o -  p rz e d s ię b io rs tw , 
p r a w y  s ta n u  b e z p ie c z e ń s tw a  i  1, . , .  ,  , z n a jd ą  się w  p ro g ra m ,e  p ra c  za -
h ig ie n y  p r a c y  W  z a k ła d a c h ,  O- rzą d u , w y m a g a ją  w s p ó łp ra c y  o rg a - 
c h r o n y  z d r o w ia  p r a c o w n ik ó w ,  n iz a c ji zw ią z k o w y c h , nod e lra o w a n ia  
p r a w o r z ą d n o ś c i  w  s to s u n k a c h  w sp ó ln y c h  a k e ji.  m a ją c y c h  przede
_____  .__ , . . w s z y s tk im  na ce lu  podn ies ien ie
p r a c y ,  in s p ir o w a ć  s z k o le n ie  ra n g i p rzeds ięb :o rs tw  go sp o d a rk i
z w ią z k o w e  i t d .  k o m u n a ln e ! pod n ie s ie n ie  ra n g i ic h

p ra c o w n ik ó w . I  ta k  w id z i sw o ją
P O D  ko n ie c  m arca  p o w s ta ł w  ro lę  w o je w ó d zka  o rg a n iz a c ja  zw iąz 

S zczec in ie  Za rząd  W o je w ó d z k i ko w a  k o m u n a ln y c h  u  począ tku
Z w ią z k ó w  Z a w o d o w y c h  P ra c o w n i-  droigi.
k ó w  G o sp o d a rk i K o m u n a ln e j i T e ­
re n o w e j. S ku p ia  on  o rg a n iza c je  
zw ią zko w e  z 24 p rz e d s ię b io rs tw , l i ­
czące w  su m ie  o k o ło  4 tys ię cy  
c z ło n k ó w . Są tu  m .in . m ie js k ie  i  
re jo n o w e  p rze d s ię b io rs tw a  gospo­
d a rk i k o m u n a ln e j i  m ie szka n io w e j. 
P rz e d s ię b io rs tw o  Z ie le n i M ie js k ie j.  
..T ra n s k o m ” , P rze d s ię b io rs tw o  T ra n -  
s p o rto w o -S p rzę to w e  B u d o w n ic tw a  
K o m u n a ln e g o . D o p ra c  zarządu 
w łącza  się też 6 p rze d s ię b io rs tw , 
k tó re  n ie  są Jeszcze zrzeszone w  
fe d e ra c ji.

P rz e w o d n iczą cy  za rządu  L u c ja n  
S adura  m ó w i, iż  o rg a n iza c je  zw iąz 
k o w e  w  te j b ra n ż y  m uszą b y ć  
szczegó ln ie  a k ty w n e . Jest bo w ie m  
w ła ś n ie  tu  w ie le  zan iedbań  i  n ie ­
d o c ią g n ię ć  w lo k ą c y c h  się la ta m i. 
D o ty c z y  to  m . in . p łac . w  k tó r e j 
to  d z ie d z in ie  p rze d s ię b io rs tw a  go­
s p o d a rk i k o m u n a ln e j b y ły  d o ty c h ­
czas zan iedbane . L u d z ie  w ię c  u c ie ­
k a l i  i  u c ie k a ją  n a d a l d o  p rzeds ię ­
b io rs tw . gdz ie  p łace  są w yższe, a 
i  społeczna ran g a  w y k o n y w a n e j 
p ra c y  ró w n ie ż . Za rząd  p rzym ie rza  
się w ie c  do  p rz e p ro w a d z e n i ana­
l iz y  n łac  w  p rz e d rrę b io rs tw a c h  i 
o ce n y  p o d ję ty c h  p rzez  n ie  poezy-

Tym razem 

maszyny do pisania

Trwa japońska 
ekspansja

T O K IO  P A P . Japońska  f irm a  
„B r o th e r ” , k tó ra  d a je  na ry n e k  
ś w ia to w y  15 p ro c . m aszyn  do p i^ 
sania sp rze d a w a n ych  na w szys tk ich  
k o n ty n e n ta c h , p o s ta n o w iła  za wszel 
ką  cenę u ru c h o m ić  no w a  fa b ry k ę  
w  E u ro p ie  Z a ch o d n ie j. W y ty p o w a ­
no  d la  re a liz a c ji tego  ce lu  W . B ry  
ta n lę  lu b  Ir la n d ię ,  gdz ie  p a n u je  re ­
k o rd o w e  bezrobocie , a w ię c  będzie 
m ożna zdobyć za łogę  za m in im a l­
ną p łacę .

W a rto  dodać, że w spom n iana  f ir -  
m a sprzeda ła  w  u b . ro k u  na r y n ­
k u  ś w ia to w y m  1,1 m in  m aszyn  do 
p isa n ia , e le k try c z n y c h  1 t r a d y c y j­
n y c h . Na p rz y k ła d  w  R F N  f irm a  
ta  p o k ry ła  zap o trze b o w a n ie  ta m te j­
szego r y n k u  w  u b . ro k u  w  m aszy­
na ch  m e ch a n iczn ych  w  10 p roc ., 
w  e le k try c z n y c h  — w  25 p ro c i do­
p ro w a d za ją c  do „ p a lp ita c j i  serca”  
ta m te js z y c h  t r a d y c y jn y c h  p roducen  
tó w  tego sp rzę tu .

K o m is ja  E W G  o s k a rż y ła  f irm ę  
„ B ro th e r ”  o  sprzedaw an ie  sw o ich  
m aszyn  po cenach d u m p in g o w ych , 
a le  n ie  w id a ć , a b y  Japo ń czycy  zby 
tn io  s ię  ty m  p rz e ję li.

SPRAW C Y  „ w ęg ie rsk ie j 
kradzieży stulecia”  przed 
sądem w  Budapeszcie.

N A  Z D JĘ C IU : podczas 
rozpraw y Gusztau Kovacs 
(2 z p raw e j) i  Jozsef R a f- 
fa i (2 z lew ej) oskarżeni o 
w łam an ie  do budapeszteń­
skiego Muzeum  Sztuk P ięk 
nych w  listopadzie 1983 r., 
kradzież 7 w y ją tko w o  cen­
nych obrazów.

C A F— M T I—telefoto

przeciwko USA

24 bm. publiczna
rozprawa?

B R U K S E LA  PAP. W czoraj od 
było się pierwsze posiedzenie 
p rzy drzw iach zam knię tych M ię  
dzynarodowego T ryb u n a łu  Spra 
w ied iiw ości w  Hadze rozpatru ją  
cego skargę N ika ragu i przec iw ­
ko USA.

Podczas posiedzenia, którego 
szczegóły nie zostały u jawnione, 
15 członków tryb u n a łu  m ia ło  
usta lić  datę publicznego sądu, 
podczas którego oba zaintereso­
wane państwa przedstawią swo­
je  stanowiska.

N ikaragua oskarżyła Stany 
Zjednoczone o zam inowanie je j 
portów . USA natom iast nie 
uznają ju ry s d y k c ji tryb u n a łu  
haskiego w  te j sprawie. P o in ­
fo rm ow a ły  one ostatn io O NZ o 
odm owie uznania ju ry s d y k c ji 
m iędzynarodowego tryb u n a łu  
w  Hadze w  sprawach A m e ry k i 
Ś rodkow ej przez najbliższe dwa 
la ta.

Jak podaje agencja AF P , po­
w o łu jąc  się na źródła n ik a ra - 
guańskie, g łów nym  celem rządu 
sandinowskiego jes t uzyskanie 
od tryb u n a łu  — jako  środka 
tymczasowego — nakazu natych 
m iastowego zaprzestania am ery 
kańskie j pomocy dla ko n trre ­
w o luc jon is tów .

A d w oka tam i s trony n ika ra gu - 
ańskie j, podczas publicznego po 
siedzenia, k tó re  na jpraw dopo­
dobnie j odbędzie się 24 kw ie t­
n ia  br., będą am erykańscy ad­
w okaci A b ram  Chaves i Paul 
R e ichler pełn iący od 4 la t  fu n ­
kcję  doradcy rządu w  M anagui 
oraz profesor .prawa b ry ty js k ie ­
go ła n  B row lie  z O xfordu.

USA w yznaczyły ja ko  swego 
obrońcę adw okata Davisa Ro­
binsona, k tó ry  jest rów nież ich 
przedstawicielem  w  sporze gra­
n icznym  z Kanadą.

Nowy Jork

Poszukiwania sprawców
masowego mordu

N O W Y  JO R K  P A P . 75 d e te k ty ­
w ó w  n o w o jo rs k ic h  p o szu ku je  p rz e *  
24 go d z in y  na dobę sp raw ców  n ie ­
d z ie lnego  m o rd u  na o śm iu  dzie­
c ia ch  i  dw óch  k o b ie ta c h  w  le d n y m  
z m ieszkań  w  n o w o jo rs k ie j d z ie ln i 
c y  B ro o k ly n .  Spośród p rz e b y w a ją ­
c y c h  w  m ie szka n iu  o ca la ło  n ie m o ­
w lę , k tó re  b y ło  n a jw y ra ź n ie j k a r ­
m io n e  przez m a tkę  w  c h w il i  je j  
z a b ó js tw a .

P o lic ja  n ie  w y k lu c z a , że do m o r­
d u  doszło  na t le  o b ro tu  n a rk o ty ­
k a m i.  O f ia ry  zo s ta ły  zastrze lone  
s trz a ła m i w  g łow ę. D o  m a s a k ry  do­
szło  zn ie n a cka . N ie k tó re  z zastrze­
lo n y c h  osób spa ły , g d y  do n ic h  
s trz e la n o r

P rzypuszcza  się. że o f ia r v  są po 
chodzeń ia  la ty n o a m e ry k a ń s k ie g o .

P o lic ja  n o w o jo rs k a , p ra c u ją c a  w  
m ieśc ie  z b ro d n i. p rz yzw ycza jo n a  
je s t na  o g ó ł do m o rd e rs tw . T y m  ra  
zem je d n a k  p rz y z n a je , że c i, k tó ­
rz y  zn a le ź li s ię  na m ie js c u ' zb ro d ­
n i.  o s łu p ie li.

B u rm is trz  E d w a rd  K o c h  w y z n a ­
c zy ł na trrode  tys . d o la ró w  d la  
tego, k to  pom oże u ją ć  sp raw ców .
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Jedyna szansa WSM

„Kurier“ z wizylq w pułku „Iraków“
2 P U Ł K  lo tn ic tw a  ' m yś liw ­

skiego „K ra k ó w ”  obchodzi 40- 
lecie istnienia. Jest jedną z na j­
starszych jednostek lo tn iczych, 
p iloc i zaczęli zapisywać ,  ka r ty  - 
h is to r ii we wrześniu 1944 roku 
b raw u row ym i lo tam i na pozy­
cje h itle ro w sk ich  fo rm a c ji pan­
cernych i  nad powstańczą W ar 
szawę.

Dziś p u łk  wyposażony w  no­
woczesne sam oloty naddźwię- 
kowe strzeże naszych zachod­
n ich  granic. T rudna i odpowie­
dzialna to  służba, wym agająca 
rozleg łej w iedzy i doświadcze­
nia, żelaznej kondycji... Prze­
kona li się o tym  w ub. tygo­
dniu dziennikarze zaproszeni do 
pu łku . Przebywając na lo tn i­
sku, wśród p ilo tów  i obsługi na 
ziemnej m ie li okazję zapoznać 
się ze szkoleniem, p rzygotow y­
w aniem  sam olotów do sta rtu , 
przebiegiem  lo tów , co uw iecz­
n i ł na zdjęciach fo to repo rte r 
Jerzy Undro . W tym  czasie 
m ia ła  miejsce m iła  uroczystość 
w yróżnienia m jr. p il. Jana Pa­
pieża, k tó ry  spędził 2 tysiące 
godzin w pow ietrzu. (¿as)

Myśliwce

Doker z cenzusem
W  RO KU ub ieg łym  pow oła­

no w  Wyższej Szkole M orsk ie j 
w  Szczecinie (jako jedyny w 
Polsce) k ie run ek : eksplotacja 
portów  m orskich. Spowodowa­
ne to zostało szczególnymi po­
trzebam i naszych portów , gdyż 
ja k  w yn ika  ze s ta tys tyk i o ile 
w  gospodarce narodowej na 100 
zatrudn ionych 7 le g itym u je  się 
wyższym  wykształceniem , w 
żegludze — 22, to. w  portach 
ty lko  — 3. K ie ru n k i ekonomicz­
ne na wyższych uczelniach 
znacznie się sfem in izow ały a 
porty  ze względu na charakter 
pracy potrzebują mężczyzn.

In s ty tu t Eksp loatac ji P o rtó w  
WSM przeprow adził ankietę, z 
k tó re j w yn ika , że przedsiębior­
stwa re fle k tu ją  na 60—100 ab­
solwentów  rocznie. Ucze ln i nie 
stać na uruchom ienie ty lu  
grup studenckich — w  roku 
akadem ickim  1984/85 powołane 
będą dw ie g rupy  studenckie i 
p rzew idu je  się przyjęcie 60—70 
kandydatów . Jak nam pow ie­
dzia ł d y rek to r In s ty tu tu  Eks­
p loa tac ji P ortów  doe. d r R y­
szard Langowski, k ie runek 
zna jdu je  coraz szersze zainte­
resowanie wśród sam ych ' s tu ­
dentów WSM.

Eksploatacja portów  m or­
skich jest k ie run k iem  technicz­
no-ekonomicznym , stud ia  trw a ­
ją  5 la t  i oprócz przedm iotów 
ogólnych tak ich  ja k  m atem aty­
ka, fizyka , podstawy m echani­
k i, techn ik i, ko n s tru k c ji ma­

szyn obe jm ują  przedm ioty za­
wodowe — podstawy budowy i 
eksploatacji portów , technolo­
gia przeładunku ł składowania, 
usługi portowe, zarządzanie i  
organizacja po rtu  i  inne.

P R ZE D  rozpoczęc iem  s tu d ió w  
p rze w id z ia n a  je s t G -tygodn iow a p ra k  
ty k a  ka n d yd a cka  w  p o rta ch , zaś po 
I  ro k u  — 4 -tyg o d n io w a  p ra k ty k a  
w a rsz ta to w a  w  p o rto w y c h  w arsz ta ­
tach  m e ch a n iczn ych  1 2 -tyg o d n io w y  
re js  s z k o le n io w y  do p o rtó w  M orza  
P ó łnocnego, po I I  roki?  —  6 -tyg o d - 
n io w a  p ra k ty k a  w  zakres ie  o bs ług i 
p o rtow ego  sprzę tu  zm echan izow ane­
go, po I I I  ro k u  — 6 -tygodn iow a  
p ra k ty k a  w  zakres ie  o bs ług i p o rto ­
w y c h  urządzeń p rze ła d u n ko w ych  a 
po IV  ro k u  — 8 -tyg o d n io w a  p ra k ty ­
ka  e ksp lo a ta cy jn a  w  ró żn ych  p o rto ­
w ych  k o m ó rk a c h  o rg a n iz a c y jn y c h  i 
12-tyg o d n io w a , in d y w id u a ln a  p ra k ­
ty k a  asystencka  na s ta tka ch  h a n d lo ­
w y c h . S tu d e n c i o b o w iązan i są m iesz 
kać  w  a ka d e m ika ch , o trz y m u ją  bez­
p ła tn ie  pe łne  u m u n d u ro w a n ie . R ów ­
no leg le  ze s tu d ia m i z a w o d o w ym i 
s łuchacze o d b y w a ją  s łużbę w o js k o ­
wą. co zw a ln ia  abso lw e n tó w  od 
rocznego p rzeszko len ia  w  SOR. Do­
b re  w y n ik i w  nauce i  postaw a spo­
łeczna u p ra w n ia ją  do o trz y m y w a n ia  
s ty p e n d ió w  i  nagród  re k to rs k ic h . 
A b so lw e n c i o p rócz  d y p lo m u  m a g is tra  
in ż y n ie ra  tra n s p o rtu  w  zakres ie  eks­
p lo a ta c ji p o rtó w , o trz y m u ją  u p ra w ­
n ie n ia  do o b s łu g i podstaw ow ego 
sp rzę tu  i  urządzeń p o rto w y c h . Po 
o d b y c iu  w stępnego stażu p racy  
abso lw enc i mogą o b ją ć  s tanow iska  
e k s p e d y to ró w  p o rto w y c h , gospoda­
rzy  s ta tk u , d ysp onen tów  p rze ła d u n ­
ko w y c h  i  sk ła d o w ych , k la rk ó w , in ­
s p e k to ró w  sz ta u e rsk ich , sp e dy to rów , 
rzeczoznaw ców  itp .  Dalsza k a r ie ra  
także  s to i przed n im i o tw o re m .

P ie rw s i abso lw enc i k ie ru n k u  eks­
p lo a ta c ji p o rtó w  m o rs k ic h  (s tu d iu m  
w ie czo ro w e ) opuszczą, u cz e ln ię  ju ż  
w  b r.

<wU)

Na przykład w stoczni „Gryfia"

FASM -  środkiem na kłopoty
finansowe młodych te re n ie  s to czn i. P rz y k ła d e m  może 

b y ć  sekc ja  podnoszenia c ięża rów , 
J a c h t K lu b  „ G r y f ia ”  i  w ie le  in ­
n ych .

— M ó w i się o was w  ś ro d o w isku  
m łodz ieży , że jesteśc ie  m ilio n e ra m i. 
I le  je s t w  ty m  p ra w d y  a ile  za­
w iści?

FUNDUSZ A k c j i Socjalnej 
M łodzieży, akc ja  ZSMP 
prowadzona przez w iele 

la t  do dzisiaj budzi sporo kon­
tro w e rs ji.  O rozmowę poprosi­
łem Władysława Kapitana peł­
nom ocnika ds. F A Ś M  Zarządu 
Zakładowego ZSMP Szczeciń­
sk ie j Stoczni Remontowej „G ry  
fiia” . Jak ie  by ły  początki, co 
to za akcja.

— Zarząd G łów ny ZSMP po 
rozwiązaniu Federacji S oc ja li­
stycznych Zw iązków  M łodzieży 
Polskie j s ta ł się kontynuatorem  
te j akc ji. Podstawą tworzenia 
FA SM  jest praca zorganizowa­
nych ko lek tyw ów  członków o r­
gan izacji m łodzieżowych i  m ło­
dzieży nie zrzeszonej. Ś rodki 
stanowiące należność za w yko ­
nane roboty i  usługi na podsta­
w ie  um ów  przelewane są na 
FA SM  a dysponentam i są p ra ­
cujące grupy młodzieży.

— C ZY M  w  tru d n e j s y tu a c ji f i ­
nansow ej m ło d y c h  lu d z i je s t p ra ­
ca w  ram ach  FA S M -u?

— Jest to  c ie ka w a  fo rm a  u m o ż li­
w ie n ia  lu d z io m  m ło d y m  u zu p e łn ie ­
n ia  w łasnego b udże tu  rodz innego , 
szczególn ie  ty m , k tó rz y  w k ra cza ją  
w  życ ie , z a k ła d a ją  ro d z in y  lu b  
o trz y m a li m ieszkan ie .

— J a k ie  prace  w y k o n u je c ie  w  ra ­
m ach FA S M -u?

— P ra k ty c z n ie  w y k o n u je m y  w szy­
s tk ie  prace  zlecone nam  przez 
stoczn ię . Są to  p race  ty p o w o  spe­
c ja lis ty c z n e  zw iązane ze s p e cy fiką  
naszego za k ła d u . N ie  m ożem y w y ­
k o n y w a ć  p ra c  p la n o w y c h . ty lk o  
u z u p e łn ia ją c e  p rz y c z y n ia ją c  się do 
re a liz a c ji ce ló w  p o d s taw ow ych . 
P rz y k ła d o w o  w y k o n a liś m y  suszar­
n ię  odz ieży o c h ro n n e j na w y d z ia le  
PR-4, in s ta la c ję  w e n ty la c y jn ą  na 
w y d z ia le  d rz e w n y m , m a lo w a n ie  i 
k o n se rw a c je  d ź w ig ó w  nabrzeżnyeh, 
m a lo w a n ie  pom ieszczeń za k ła d o ­
w y c h  h o te li ro b o tn ic z y c h  ł  w ie le  
innych '. Są to  p race, na k tó re  s to ­
czn ia n ie  m oże znaleźć w y k o n a w ­
ców  a lb o  ko sz t o fe ro w a n y  w  kosz­

to ry s ie  przez je d n o s tk i z zew ną trz  
je s t z b y t w y g ó ro w a n y .

— N a eo p rzeznaczacie w yp ra co ­
w ane fundusze?

— N a jw ię c e j na zagospodarow a­
n ie  się m ło d y c h  m a łżeńs tw , k tó re  
o trz y m a ły  m ieszkan ia . P rz y jm u ją c  
m o ż liw o ść  w y k o rz y s ta n ia  fu n duszu  
w  w yso ko śc i 75 ty s . z ł na cz łonka  
k o le k ty w u . W  u b ie g ły m  ro k u  na 
te n  ce l p rze ka za liśm y  2,5 m in  zł, 
na  w k ła d y  m ie szka n io w e  200 tys . zł 
i  s p ła ty  k re d y tó w  M M  300 tys . zł, 
zagospodarow an ia  o g ro d ó w  d z ia łk o ­
w ych  i d z ia łe k  re k re a c y jn y c h  
500 tys . z ł. U d z ie la m y  zapom óg lo ­
sow ych , d o fin a n s o w u je m y  ra jd y ,  o- 
bozy, k o lo n ie  d la  d z ie c i cz ło n kó w  
F A S M -u  o ra z  fin a n s u je m y  • całą 
dz ia ła ln o ść  re k re a c y jn o -s p o rto w ą .

— Z  tego co się o r ie n tu ję  a 
F A S M -u  przeznaczacie ró w n ie ż  
ś ro d k i na Cele społeczne i  za łog i 
SSR „G ry fia ** .

— K a żd y  cz łonek  k o le k ty w u  do­
b ro w o ln ie  przeznacza fundusze  na 
te  ce le . O s ta tn io  p rzekaza liśm y po­
w ażną k w o tę  d la  S tow arzyszen ia  
P om ocy M ie szka n io w e j w  Pozna­
n iu , pom oc d la  pow odz ian . P om a­
g a m y  f in a n so w o  dz iec iom  n ie p e ł­
n o sp ra w n ym  o ra z  s ie ro to m  po p ra ­
co w n ik a c h  s toczn i. P rzeznaczam y 
ś ro d k i na zakup  sp rzę tu  re h a b ili­
ta cy jn e g o  (n p . w ó zkó w  In w a lid z ­
k ich ).

Znaczne sum y k ie ru je m y  na bu ­
dow ę i  w yposażenie d o m k ó w  cam ­
p in g o w ych  w  B a n ie w ica ch , F u n ­
dusz na C e n tru m  Z d ro w ia  D ziecka , 
b iw a k i, k u l ig i,  w y c ie c z k i k ra jo w e  
d la  w szys tk ich  p ra c o w n ik ó w  stocz­
n i  o ra z  załóg a rm a to ró w  zagran icz ­
n ych , p le b iscy t (n a jle p szy  w  zaw o­
dzie) tu rn ie je  i  s p a rta k ia d y , o cha­
ra k te rz e  o g ó ln o za k ła d o w ym , zakup  
sprzę tu  m uzycznego.

D ecyz ją  ko ła  w y d z ia łu  PM -3 w y ­
dano 54 ty s  ż ł na pom oc d la  dz ie ­
c i zm arłego  p ra c o w n ik a . U fu n d o ­
w ano d w ie  ks iążeczk i m ieszkan io ­
w e i  zaopa trzono  d z ie c i w  odzież 
na z im ę.

— D z ię k i F A S M -o w i jesteście  ja ­
ko  o rg a n iza c ja  ZS M P  ró w n ie ż  n ie ­
za leżn i f in a n so w o  od s toczn i. W am  
n ie n ię d zy  na dz ia ła lność  n ie  b ra ­
k u je .

— R zeczyw iśc ie . ta k a  s y tu a c ja  
po w o d u je , że o rg a n iz a c ja  p a r ty c y ­
p u je  w  kosz tach  każde i s e k c ji spor 
to w e j. tu ry s ty c z n e j is tn ie ją c e j na

— T a k  się dob rze  sk łada , że w  
s toczn i m a m y sp rz y ja ją c e  w a ru n k i 
do  re a liz a c ji ‘FA S M -u , ilo ść  p rac  
do w y k o n a n ia  Jest ta k  duża, że w  
n ie k tó ry c h  p rzyp a d ka ch  n ie  jesteś­
m y  w  s ta n ie  p rz y jm o w a ć  zleceń. 
S p rz y ja  nam  ró w n ie ż  d y re k c ja  
s toczn i, m a m y m o ż liw o ść  w y p ra c o ­
w a n ia  znacznych  sum  — stad może 
te  le g e n d y  o naszych  m ilio n a c h . 
F a k te m  Jest, że o p e ru je m y  znacz­
n y m i sum am i, a le  w y n ik a ją  one  z 
du że j ilo śc i w y k o n y w a n y c h  prac  i 
o p e ra ty w n o ś c i cz ło n kó w  FA S M -u.

— M im o  a tra k c y jn o ś c i te j fo rm y  
u zu p e łn ia n ia  b u dże tu  rodz innego , 
n ie  w szyscy cz ło n ko w ie  s to czn io w e j 
o rg a n iz a c ji ZS M P  na leżą  do F A S M -u , 
dlaczego?

— N ie  w szyscy p rze ko n a n i są do 
te j a k c j i .  U w aża ją , że w  in n y c h  fo r  
m ach m ogą za ro b ić  w ię ce j. P rz y ­
czyną ta k ie j s y tu a c ji je s t m o im  
zdan iem  ró w n ie ż  b ra k  m o ż liw o śc i 
o p e ro w a n ia  g o tó w ką . P ra cu ją ce  ko ­
le k ty w y  n ie  o trz y m u ją  p ień  edzy 
do rę k i,  z in s ty tu c ja m i ro z licza ją  
s ię  b e zgo tów kow o . T y lk o  w  p rz y ­
p a d ku  zagospodarow yw an ia  się m ło  
dego m a łżeńs tw a  is tn ie je  m o ż li­
wość o trz y m a n ia  g o tó w k i na pod­
s ta w ie  p rze d ło żo n ych  ra c h u n k ó w .

— Czy w pro w a d ze n ie  m o ż liw o śc i 
w y p ła c a n ia  g o tó w k i d la  w y k o n a w ­
ców  n ie  zaprzepaśc iłoby  id e i po­
w o ła n ia  FA S M -u?

— T a k , rze czyw iśc ie  ob ra ca n ie  
bezpośredn io  dużą go tów ką , 
spo w o d o w a ło b y  za tra ce n ie  g łó w n e j 
id e i F A S M -u , k tó r y  ma spe łn iać 
ro lę  p ie rw sze j pom ocy  f in a n s o w e j 
d la  m ło d y c h  lu d z i. D la tego  k w o ty  
przeznacza się na p ie rw sze  pod­
s taw ow e  p o trze b y , na m ieszkan ia  i  
zagospodarow an ie , to  co n a jw a ż n ie j­
sze w  s ta rc ie  ż y c io w y m  m ło d y c h .

R easum ując, m ożna s tw ie rd z ić , że 
F A S M  je s t pow ażną szansą d la  
m ło d y c h  w  p rz e zw yc ię ża n iu  p ro b le ­
m ó w  fin a n s o w y c h . N ie  wszędzie ta  
a k c ja  ro z w ija  się w  sposób p ra ­
w id ło w y . N iechęć d y re k to ró w  za­
k ła d ó w  p ra cy , is tn ie ją c e  n ieuzasad­
n io n e  o b a w y  m ło d y c h  lu d z i u t ru d ­
n ia ją  szerszą re a liza c ję  te j cenne j 
in ic ja ty w y  ZS M P . T ru d n o  znaleźć 
p rz y c z y n y  ta k ic h  pos taw . A le  w  
ty c h  o rg a n iza c ja ch , gdzie F A S M  
s ta ł s ię  powszechną fo rm ą  d z ia ła ­
n ia , a k c ja  ta  c ieszy s ie  o g ro m n ym  
powodzeniem,

Je rzy  B O R O W S K I
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„Polmozbyf* -  nadwozia dla cierpliwych...

Gdy decyzja goni decyzję
(Dokończenie ze str. 1) k i co nie jest w stan ie  zapew- choćby dyspozycje, Fab ryka  Sa- 

nić odpow iednie j liczby  nadw o- m cchodów Osobowych na Że- 
leży upa tryw ać w  zaniedba- zi. Juz po k ilk u  tygodniach od ra n iu  — na b lachy do „w y t ło -  
niach lokalnego „P o lm ozbytu ” , w ydania dyspozycji „P o lm ozby- czek” . Departam ent Przem yślu 
czy też gdzie indziej...? ty ”  u d ła w iły  się od zleceń i n e Maszynowego M H iP M  — na oo-

Odpowiedź na to py tan ie  jest są w  stanie okreś lić  dokładnego prawą sy tu a c ji w hutach, a 
jednoznaczna, choć n a jp ie rw  te rm in u  usługi. W  samej ty lk o  k lie n c i — ...na Godota. T a k i bo- 
w a rto  zapoznać się z k ilkom a  W arszawie ko le jka  posiadaczy w iem  przypadek .opisu je ..Rzecz 
decyzjam i. F ia tów  125p oczekujących na no pospolita” :

W  O S T A T N IC H  d n ia c h  g ru d n ia  
u b ieg łego  ro k u  w s z y s tk ie  f irm y  
„P o lm o z b y tu ”  na te re n ie  k ra ju  
o trz y m a ły  p ism o o n a s tę p u ją ce j 
tre ś c i: „ Z  u w a g i na b ra k  p o tw ie r ­
dzen ia  b la ch  s tosow anych  na w y - 
t ło c z k i ze w n ę trzn e  (od a u to ra  — 
na d w o z ia ) sam ochodów  FSO 1500 
oraz  „P o lo n e z ”  przez p ro d u ce n tó w  
na  1984 ro k  zm uszen i Jesteśm y po­
w ia d o m ić  o zap rzes tan iu  p ro d u k c ji 
n a d w o z i d la  po trze b  ry n k u . (...) W 
1984 ro k u  FSO s ta ra ć  sie będzie 
re a lizo w a ć  nad w o z ia  w y łą c z n ie  na 
p o trz e b y  w y m ia n  g w a ra n c y jn y c h  
o ra z  p o trz e b y  p o tw ie rd zo n e  p ro to ­
k o ła m i p o w y p a d k o w y m i P Z U  w  
o k re s ie  e k s p lo a ta c ji po ja zd ó w  do 4 
la t ” .

In n y m i s ło w y , a u to r tego pism a 
— I  zastępca d y re k to ra  naczelnego 
F a b ry k i Sam ochodów ' O sobow ych 
na Ż e ra n iu , m g r in ż . Jan  S a lom oń- 
c z y k  p ro p o n u je  w y m ia n ę  na d w o z i 
w ła śc ic ie lo m  sam ochodów  w y p ro ­
d u k o w a n y c h  od 1980 ro k u  do  1984 
ro k u  po s tosow nych  pośw iadcze­
n ia c h  p o w y p a d k o w y c h  z PZU ... 
Dziwm a to  za iste  decyz ja , choć  w y ­
godna, bo p rze c ie * w y p a d k ó w  je s t 
m n ie j,  zwłaszcza w  o k re ś lo n e j ,,g ru  
p ie  w ie k o w e j”  sam ochodów  n iż  a u t 
s ta ry c h , k tó re  zżera rd za  i  po ła tać  
ic h  n i ja k  się n ie  da. T y m  d z iw n ie j 
sze s ta n o w isko  d y re k c j i  że rańsk ie - 
go p ro d u ce n ta , s ko ro  w  k w ie tn iu  
u b ieg łego  ro k u  M in is te rs tw o  H u t­
n ic tw a  1 P rzem ys łu  M aszynow eeo 
us to su n ko w a ło  się do te j s p ra w y  
a b so lu tn ie  o d m ie n n ie ; na d w o z ie  w  
sam ochodzie może w y m ie n ić  ka ż ­
d y , k to  m a na to  ochotę bez 
w zg lędu  na da tę  p ro d u k c ji jego  oo 
jazd  u 1 bez ża dnych  p o w v o -id k o - 
w y e h  orzeczeń P ZU . Co w ię ce j, 
m in is te rs tw o  z w ró c iło  uw a?e  na oo 
trzebę pouczen ia  pe rsone lu  ..P o l­
m o z b y tó w ” . że s ta w ia n ie  ja k ic h k o l­
w ie k  w ym o g ó w  fo rm a ln y c h  w  
p rz y p a d k u  w y m |ą n v  k a ro s e r ii jes t 
n iezgodne z p rze p isa m i.

T A K  w ięc m in is te rs tw o  je ­
dnoznacznie opow iedziało się po 
stron ie  k lien ta . I  słusznie, ty le  
że żerańska FSO nie bv ła  i DÓ-

we karoserie  doszła do blisko 
2 tysięcy przy m in im a lnych  r 
sporadycznych dostawach. W 
k ra ju  sytuacja przedstaw ia się 
podobnie łu b  jeszcze gorzej.

P O W S T A Ł  za tem  p ro b le m : p rz y j­
m o w a ć  zlecen ia , czy  też zastoso­
w ać s ię  do p ism a FSO. D y re k c je  
„P o lm o z b y tó w ”  z w ró c iły  się o po­
n o w n e  ro z p a trz e n ie  k w e s t ii do M i­
n is te rs tw a  H u tn ic tw a  i  P rze m ys łu  
M aszynow ego. T ym czasem  o d p o w ie ­
d z i n ie  m a. d z ie je  s ię . ja k  s ię  d z ie ­
je  i  n ik t  d y le m a tu  ro zw ią za ć  n ie  
u m ie . W a rto  dodać, te  w iększość 
„P o lm o z b y tó w ”  n ie  p rz y ję ła  d© 
w iadom ośc i p ism a d y re k to ra  S a lo - 
m ońezyka  z «« irańskie j FSO uzna­
ją c  Je, ja k o  będące w  k o n f l ik c ie  *  
o b o w ią z u ją c y m i p rze p isa m i. I  eo 
da le j?

ANO, nic. Wszyscy ezekają: 
„P o łm ozbyty ”  indagowane n a j­
różn ie jszym i in te rw e nc jam i znie 
c ie rp liw ion ych  k lie n tó w  — na 
dostawy ka roserii lu b  jakieś

...TAN C . Jest ta k s ó w k a rz e m . W 
1979 ro k u  k u p ił  sam ochód F ia t 125p 
1 je ź d z ił n im  przez c z te ry  la ta  bez 
w ię kszych  k ło p o tó w . A le  w  s tycz ­
n iu  b r . m ia ł w yp a d e k  — no tabene  
n ie  ze s w o je j w in y .  P Z U  oszaco­
w a ło  s tra ty ,  z a k w a lif ik o w a ło  n a d ­
w ozie do w y m ia n y  i  w y p ła c iło  p ie ­
n iądze . W „P o lm o z b y c ie ”  Jednak 
(w  W arszaw ie  p rz y  u l.  O m u le w - 
s k ie j)  o d m ó w io n o  ta k s ó w k a rz o w i 
u s łu g i p o k a zu ją c  p ism o  z FSO. Na 
n ic  zd a ły  s ię  b ła g a n ia  — Jan C. 
m u s ia ł o d s ta w ić  sam ochód na k o ł ­
k i. . . ” .

P R Z Y P A D E K  ten, eo można 
ła tw o  potw ie rdz ić  w  szczeciń­
skim  „Polm ozbycie”  nie jest, 
n iestety, odosobniony. Nad na­
szą m otoryzacją zaw is ły  czarne 
chm ury , bo cz łow iek siedem la t 
oczekiwan ia na karoserię  d la 
swojego 125p może jeszcze prze­
żyć. ale jego zdezelowany po­
jazd już chyba nie...

Piotr C Y W IŃ S K I

Z wokandy sądowej za w a rc ia  w  p rzysz ło śc i czynnośc i 
p ra w n e j (n p . sprzedaży, d a ro w iz n y ) 
lu b  nad e jśc ia  o k re ś lo n e g o  zdarze­
n ia  (n p . ś m ie rc i,  a w ię c  spadko -

M ieszkania a zasady współżycia społecznego
SP Ó ŁD ZIELC ZE mieszkanie stanowi obecnie dominującą vv 

Polsce formę posiadania lokalu. Dalszy rozwój budownictwa 
spółdzielczego tylko potwierdza tę tezę. Z tego powodu warto 
zastanowić się nad tym w jak i sposób członek spółdzielni mo­
że poprawić swoją sytuację mieszkaniową. Zagadnienie to
dość ważkie zważywszy liczne
nej polskiej rodziny.
Z  G RUBSZA rzecz biorąc 

m am y spółdzie lnie lo ka to rsk ie  i 
własnościowe. W pierw szym  przy 
padku praw o do lo ka lu  jes t n ie­
zbyw alne i n ie podlega spadko­
bran iu , a w ięc wygasa z chw ilą  
ustania członkostwa. Inaczej ma 
się sprawa z w łasnościowym  
praw em  do lo ka lu , gdyż można 
je  zbyć i przechodzi na spadko­
bierców. I  w praw dzie  riazwa te 
go praw a jest m yląca, bo nie 
jest ono własnością, ale praw o 
spółdzielcze nazywa je  ogran i­
czonym  praw em  rzeczowym.

Z  uw agi na to, że własnościo 
we prawo do lo ka lu  je s t „ s il­
niejsze”  od praw a lokatorskiego 
w ie lu  członków spółdzie ln i m ie 
szkaniowych jes t zainteresowa­
nych m ożliwością przekształce­
n ia  fo rm y  posiadania spółdziel 
czego m ieszkania lokatorskiego 
na własnościowe. Taka zam ia­
na jest dopuszczalna przez pra  
wo. Żaden bow iem  przepis p ra ­
wa spółdzielczego tem u się nie 
sprzeciw ia i zazwyczaj s ta tu ty  
spó łdz ie ln i tak ich  upraw nień 
członków nie ograniczają, ale...

P E W N A  n ie m ło d a  ju ż  ko b ie ta  za­
m ie s z k iw a ła  z mężem  i  d w o jg ie m  
d z ie c i w  m ie s z k a n iu  spó łdz ie lczym  
ty p u  lo k a to rs k ie g o  s k ła d a ją c y m  się 
x  trze ch  p ó k o i, k u c h n i, ła z ie n k i ł  
p rz e d p o k o ju . Po p e w n y m  czasie 
m ąż w y je c h a ł za g ra n icę  l  ó s ia d ł 
ta m  na s ta łe . W k ró tc e  d z ie c i usa­
m o d z ie ln iły  s ię  i  k o le jn o  w y p ro w a -

problcmy lokalowe przccięt-

d z a ły  s ię  z m ie szka n ia . W re z u lta ­
c ie  pozostała ona  sama w  dużym , 
ła d n y m  m ie szka n iu . N iebaw em  do 
sp ó łd z ie ln i w p ły n ą ł je j  w n io se k  o 
p rze ksz ta łce n ie  p rzys łu g u ją ce g o  je j  
p ra w a  do lo k a lu  ty p u  lo k a to rs k ie ­
go na  ta k ie  p ra w o  ty p u  w łasnoś­
ciow ego .

S p ó łd z ie ln ia  w n io s k u  n ie  uw zg lęd  
n iła , a w te d y  c z ło n k in i w y s tą p iła  na 
d ro g ę  sądow ą. W pos tę p o w a n iu  
p rzed  sądem  w o je w ó d z k im  spół­
d z ie ln ia  zosta ła  zobow iązana do za­
m ia n y  p ra w a  do lo k a lu  żgodn ie  z 
w n io s k ie m  p o w ó d k i (c z ło n k in i spó ł­
d z ie ln i) .  Sąd N a jw yższy  ro zp o zn a ją ­
c y  tę  sp raw ę  w  w y n ik u  z łożone j 
p rzez pozw aną s p ó łd z ie ln ię  r e w iz j i  
d o k o n a ł rozw ażań  n a tu ry  b a rd z ie j 
o g ó ln e j. O ce n ił, i t  u ż y w a n ie  przez 
sam otną  pow ó d kę  ez te ro lzbow ego 
lo k a lu  m ieszka lnego  na w a ru n k a c h  
p ra w a  lo k a to rs k ie g o  znaczn ie  w y ­
k racza  poza je j  p o trz e b y  m ieszka ­
n io w e . J e j p ra w o  do tego lo k a lu  
n ie  je s t zb y w a ln e  i  n ie  p rzechodzi 
na s p a d ko b ie rcó w , a w ię c  n ie w y ­
k lu czo n e . że w  p rzysz łośc i te n  czte 
ro iz b o w y  lo k a l m ie szka ln y  p o w ró c i 
do p u li sp ó łd z ie ln i ł  zostan ie  p rz y ­
d z ie lo n y  osob ie  b a rd z ie j p o trz e b u ­
ją c e j.  O b o w ią z u je  b o w ie m  zasada, 
że w ie lk o ś ć  lo k a lu  m ieszka lnego  
p o w in n a  o d p o w ia d a ć  po trze b o m  
m ie s z k a n io w y m  cz ło n ka , je g o  ro ­
d z in y  ł  in n y c h  w ch o d zą cych  w  r a ­
ch u b ę  osób.

W e d łu g  u s ta le ń  sądu s p ó łd z ie ln ia  
zgłaszała go tow ość p rz y d z ie le n ia  
pow ódce lo k a lu  na w a ru n k a c h  p ra ­
w a  w łasnośc iow ego , a w ię c  zgod­
n ie  z je j w n io s k ie m , lecz Innego, 
m n ie jszego , o w ie lk o ś c i o d p o w ia d a ­
ją c e j je j  po trze b o m . O na na taką  
p ro p o z y c ję  n ie  zgodziła  s ię . N ie  ma 
co u k ry w a ć  — p rze ksz ta łce n ie  p ra ­
w a  do lo k a lu  z lo k a to rs k ie g o  na 
w łasnośc iow e  n ie  o d b yw a  się d la  
s a ty s fa k c ji,  lecz w  p rz e w id y w a n iu

b ra n ia ). D la te g o  też n ie  . m ożna 
zgodzić  s ię  na p rz e ksz ta łce n ie  p ra ­
w a do  lo k a lu  ja k  chce  pow ódka , 
bo n ie  je s t spo łeczn ie  pożądane, b y  
w  o b e cn e j t ru d n e j s y tu a c j i  m ie ­
s z k a n io w e j pew ne  osoby  z a jm o w a ­
ły  — l  to  na w łasność — lo k a le  z 
dużą n a d w y ż k ą  p o w ie rz c h n i m iesz­
k a n io w e j.

W  re z u lta c ie  Sąd N a jw y ż s z y  ge­
n e ra ln ie  w y ra z i ł  zgodę na  p rze­
k sz ta łce n ie  p rz y s łu g u ją c y m  cz łon ­
ko m  s p ó łd z ie ln i m ie szka n io w ych  
p ra w  do lo k a lu  z ty p u  lo k a to rs k ie ­
go na w łasnośc iow e , je ż e li się te ­
m u  n ie  sp rz e c iw ia  u s taw a  i  s ta tu t 
sp ó łd z ie ln i, a le  pod p e w n y m i w a ­
ru n k a m i.  Je ż e li b o w ie m  żądanie 
z m ia n y  ta k ie g o  p ra w a  je s t sprze­
czne z zasadam i w s p ó łżyc ia  spo­
łecznego lu b  z jego  spo łeczno-gos­
p o d a rczym  przeznaczen iem  w te d y  z 
ta k ie g o  p ra w a  n ie  m ożna ro b ić  
u ż y tk u .

P R A W A  nie należy naduży­
wać, ja k  rów nież nie można 
n im  posługiwać się szczególnie 
wtedy, gdy w kracza ono w 
k o n f lik t  z regu łam i tak 
powszechnie aprobow anym i 
ja k  spraw ied liw ość społeczna, 
w  m ia rę  rów ny  podział dóbr 
m ate ria lnych , a w  tym  zw ła ­
szcza tak  de ficy tow ych  ja k  
chociażby standardow e m ie­
szkanie dla przecię tne j, po lsk ie j 
rodz iny. Z b y t daleko idące, bo 
na w yrost, żądanie pow ódki nie 
znalazło uznania w  ocenie Są­
du Najwyższego, k tó ry  zm ienia 
jąc orzeczenie sądu niższej in ­
s tanc ji od d a lił je j roszczenie. 
Jest to  dob ry p rzyk ład  na to, 
że przysługu jące kom uś p raw o 
nie zawsze doznaje ochrony ze 
s tron v  organów sądowych, gdy 
w ym aga ją  tego w zg lędy spo­
łeczne zwane zasadami w sp ó ł­
życia społecznego.

Andrzej C U B A Ł A

W. CROFTS

Przekład; Urszula Łada-Zabłocka,
Krystyna Jurasz-Dqbska
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wskazywało, że w  c h w ili upadku uderzyła m oc­
no p łow ą o podłogę. U łoży ł żonę na plecach i  
próbow ał wszystkiego, co m ogłoby przyw róc ić  je j p rzy­
to m n o ś ć  w idać  było jednak, że odniosła bardzo ciężkie 
obrażenia, i  po c h w ili wyzionęła ducha. D oktor b y ł tak  
za ję ty próbą ra tow ania  je j, że nie m ia ł czasu wzyw ać po­
mocy, ale kiedy zobaczył, że ju ż  po w szystkim , natychm iast 
zadzw onił po swego zw ierzchn ika  i na policję.

Od pa rte ru  do półp ię tra  było szesnaście stopni, a tam  
zna jdow ał się n ie w ie lk i podest, gdzie leżący na schodach 
chodnik b y ł tak prze ta rty , że m ia ł naw et małą dziurę. 
O glądając późn iej ten chodnik stwierdzono, że na pode­
ście, w  pob liżu  zejścia, chodn ik  jest odgięty, a dz iura  ma 
poszarpany brzeg. To. oraz fa k t, że zm arła nosiła panto­
fe lk i na bardzo w ysokich obcasach nasuwało przypuszcze­
nie, że schodząc zaczepiła obcasem o tę dziurę , co spowo­
dow ało upadek i  śmierć.

Ty le  w  skrócie dow iedzia ł się French. M yś la ł nad tym  
z pow ątp iew aniem  rozważając sprawę ze wszystkich stron. 
W zasadzie cała ta h is toria  była zborna, nie m ia ła  w  sobie 
niczego niemożliwego. Wszystko mogło się dokładnie tak  

; w ydarzyć, ja k  opisywano i French zdał sobie sprawę, że 
gdyby n ie  przeczytał w p ie rw  tamtego wyznania, nie przy- 
szłyby m u do g łow y ja k ie ko lw ie k  w ą tp liw ośc i. A le je ś li 
bra ło  się pod uwagę tam ten dokum ent, to można było .in­
terp re tow ać inaczej ca ły  przebieg wydarzeń. P h ilpo t był 
w  dom u sam z żoną, k ie d y  to się sta ło ; prawdopodobnie  

- w iedzia ł wcześniej, że F lora  m ia ła  pozwolenie w y jśc ia  na 
pół godziny. N ie było żadnego św iadka tego w ypadku. N ik t  
poza P h ilpo tem  nie w iedzia ł, ja k .je g o  żona zginęła. Zaaran­
żować wszystko tak by w yg ląda ło  na wypadek było  ła tw o, 
a uderzenie czymś ciężkim  ta k im  ja k  k i j  od k ry k ie ta  da­
ło by  podobne obrażenie ja k . upadek ze schodów. Ponadto,

. cz łow iek z wyobraźnią m ógł celowo podpiąć chodn ik  na 
podeści , by s tw o rz y ł. wrażenie, że wypadek -spowodowany 
b y ł po tknięciem  się na dziurze w  chodniku. Tak, to m oż li­
we, że wszystko odbyło się tak  ja k  brzm i to wyznanie.

Czyżby tak ie  same w ą tp liw ośc i -m ia ły  w  ow ym  czasie 
miejscowe idadze, czy też b y ły  inne okoliczności, k ie ru ją ­
ce podejrzenie na P h ilpo ta  — zastanaw ia ł się French. 
Czy było coś jeszcze, czy n ie ' —  obojętne, uznał, że w  każ­
dym  razie sprawa jest dość poważna, by uoarto m u było  
w ybrać się do K in tillo ch .
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Tymczasem jednak, przed w yjazdem  m ógł w y jaśn ić  jedną  

z w ą tp liw ośc i i  to dosyć ważną. Wyszedł z b iu ra  i  w s tąp ił 
do h a llu  hote lu przy s tac ji C haring  Cross. S iadł p rzy sto­
le i na papierze lis to w ym  z nad ruk iem  hotelu nap isał na­
stępujący b ilec ik :

5 listopada
Szanowny Panie,

Będę wysoce zobowiązany, za łaskaw ą in fo rm ac ję , czy ' 
cz łow iek nazw iskiem  H enry F u lle r  b y ł u pana zatrudn iony  
ja ko  ogrodn ik, a je że li tak, to czy może go Pan polecić. 
Stara się on o pracę u m nie i  podał nazwisko Pana, gdy  
pyta łem  o referencje.

Z  prośbą o wybaczenie, że pana fa tyg u ję  
pozostaję z poważaniem  

Charles Musgrave
Kopertę zaadresował „D r  H e rbe rt P h ilp o t, Th irsby, Za­

chodnie Y o rksh ire  i  w drodze pow ro tne j do b iu ra  w rzu c ił 
do skrzynki.

Po dwóch dniach w stąp ił po odpowiedź, w yjaśn ia jąc  
w  recepcji, że podał ten adres, bo m ia ł zam iar zatrzym ać 
się w  tym  hote lu, ale m usia ł zm ienić plany. D oktor P h il­
pot odpow iedzia ł k ró tko , że m usiała zajść jakaś pom yłka, 
ponieważ n igdy nie za tru d n ia ł nikogo o tym  nazw isku.

French jednak nie in teresow ał sie ka rie rą  zmyślonego 
F fille ra . Natom iast o trzym any lis t  roz łoży ł na b iu rk u  obok 
k a r tk i z w yznaniem  i  w z ią ł do rę k i mocno powiększającą 
lupę, by porów nać charak te r pismą

Po c h w ili znał odpowiedź. W yznanie było sfałszowane. 
Przez lupę w idać było wyraźn ie  drgania pisma, spowodo­
wane pow olnym  i uw ażnym  staw ianiem  lite r,  którego nie 
byłoby, gdyby pisano je w  norm a lnym  tempie. French nie  
m ia ł żadnych w ą tp liw ości, ale żeby być zupełnie pewny, 
posłał oba dokum enty do ekspertyzy urzędow ej z prośbą 
o opinię. W kró tce o trzym a ł odpowiedź, potw ierdzającą je ­
go ocenę — powiększenie fo tog raficzne w ykaza ło  to w y­
raźnie.

A le  jeże li naw et wyznanie było podrobione, inspektor 
uw ażał, źe sprawa jest tak  n iezw yk ła , iż  nie może przestać 
się n ią  zajmować. Przede w szys tk im  pachnia ło to  wszystko  
szantażem, a je że li is tn ia ł szantaż to być może w  ja k iś  spo­
sób by ło  to powiązane z traged ią  w  S ta rve l, W każdym  ra ­
zie naw et je że li podrob iono wyznanie to  m ogło ono w y ­
ja w ia ć  praw dę. Wobec tego w ydaw a ło  się in spekto ro w i 
wskazane dow iedzieć się wszystkiego o ta m te j sprawie, po­
szedł w ięc do swego zw ierzchn ika  i  przedsta io ił m u  ca ły  
prob lem  prosząc o decyzję.

frdnł
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W  towarzyskim spotkaniu w Warszawie

Polacy atakowali, Belgowie 
strzelili bramkę

W  W A R S Z A W IE  rozegrano w czo ra j — transm itow any przez 
T V  — m iędzypaństwow y tow arzysk i mecz p iłk a rs k i Polska — 
Belgia. Zw yc ięży li Belgow ie 1:0 (0:0). B ram kę zdobył w  89 m in. 
A le x  C zern iatyński.

Polska: Józef M łyna rczyk
— K rzysz to f P aw lak, Ro­
m an W ó jc ick i, Józef A d a ­
miec, Jan Jałocha — G rze­
gorz La to  (w 86 m in. W a l­
dem ar M atys ik ), W łodzi­
m ierz C io łek, Jerzy W ijas, 
W łodzim ierz Sm olarek, Z b i­
gniew Boniek, M iros ław  O - 
koński (od 74 m in . Dariusz 
Dziekanowski).

Be lg ia: Jean M arie  P fa ff
— W a lte r de G reef, Paul 
Lam brich ts , Leo O yste rs , 
M iche l de W o lf, Leo van 
der E lst, Paul Theunis, Ray 
m ond M ommens, E rw in  
Vandenbergh (od 46 m in. 
A le x  C zern ia tyński), Nico 
Claesen, Eddy Voordeckers.

N A J Ł A D N IE J  by ło  przed me­
czem. 20 tysięcy w idzów  zgoto­
w a ło  gorącą owację Grzegorzo-

Koszykówka

Zwycięstwo Spójni
W C ZO R A J na p a rk ie c ie  SP n r  12 

w  S ta rg a rd z ie  ro zeg rano  m ecz k o ­
s z y k ó w k i o  pu ch a r l ig i  w  k tó ry m  
m ie js c o w a  S p ó jn ia  pokona ła  A s to r ię  
B ydgoszcz 83:82 (39:37). P u n k ty  d ła  
S p ó jn i z d o b y li:  Ł a b ę d z k i — 23, Fa- 
je r s k i — 12, S ićko  — 18, K o z io ro w lc z
— 10, P u rw ie n ie c k i — 5, Szczepański
— 4, M a ty s ik  — 2, K o ze l — 2. W o l­
s k i — 2. N a jw ię c e j p u n k tó w  d la  
A s to r l i  u zy s k a ł K lim a s z e w s k i — 22.

w i Lacie, k tó ry  po raz 104 i ci­
sta tn i w ys tą p ił w  reprezentacji 
Po lsk i. Przez kw adrans trw a ła  
na m uraw ie  uroczystość pożeg­
nania. Pan Grzegorz p rzy ją ł 
m nóstwo g ra tu la c ji — od przed 
s taw ie ie li PZPN, S ta li M ie lec i 
innych  k lu bów , p iłka rzy , trene­
rów , p rzy jac ió ł. O trzym a ł mnó­
stwo kw ia tów  i pucharów , a od 
publiczności d ługo trw a łe  brawa 
i tra d ycy jn e  „sto la t ” .

PO TE M  rozpoczą ł się m ecz. P i ł ­
k a rz o m  u d z ie liła  się p ik n ik o w a  a t­
m o sfe ra . to te ż  e m o c ji n ie  b y ło  zb y t 
w ie le . A ta k o w a li P o la cy , B e lg o w ie  
sz u k a li szans w  k o n tra c h . O ba j 
b ra m k a rz e  n a le że li je d n a k  do n a j­
m o cn ie jszych  p u n k tó w  w  s w ych  ze 
spo łaeh  i aż do  89 m in .  u trz y m y ­
w a ł s ię  w y n ik  b e z b ra m k o w y . G d y  
w ska zó w ka  z b liża ła  s ię  ju ż  do k o ń  
ca sw e j w ę d ró w k i goście w y w a l­
c z y li rz u t  ro ż n y . P iłk a  t r a f i ła  na 
p rzedpo le  b ra m k i M ły n a rc z y k a , na ­
si o b ro ń c y  p ró b o w a li,  n a ś la d u ją c  
B e lg ó w , zastosow ać p u ła p k ę  „o f fs a j 
d o w ą ” , lecz sam i w  n ią  w p a d li.  P i ł  
k i  dop a d ł, w p ro w a d z o n y  po p rze ­
rw ie . A le x  C z e rn ia ty ń s k i i  p ła sk im  
s trza łe m  n ie  d a ł szans M ły n a rc z y ­
k o w i.  T a k  w ię c  p ró b a  s ił na ro k  
p rzed  p o je d y n k a m i o b u  d ru ż y n  w  
e lim in a c ja c h  m is trz o s tw  św ia ta  w y ­
pad ła  k o rz y s tn ie j d la  B e lg ó w . P rz y  
n a jm n ie j,  sądząc po w y n ik u  •— bo­
w ie m  w a lo ry  zap rezentow ane przez 
o b ie  d ru ż y n y  w  ty m  sp ra w d z ia n ie  
b y ły  zb liżone .

B e lg o w ie , ja k k o lw ie k  n ie  za im p o ­
n o w a li n ic z y m  szczególnym , po­
tw ie rd z i l i  sw e  w a lo ry .  T o  w y ró w ­
n a n y , s o lid n y  zespół, w  k tó ry m  n ie  
m a s ła b ych  p u n k tó w . N a jw ię ksze  
n iebezp ieczeńs tw o  g ro z iło  M ły n a r ­
c z y k o w i ze s tro n y  C laesen a. a po

p rz e rw ie  ta kże  C ze rn ia tyń sk ie g o . 
P o d o p ie czn i tre n e ra  G u ya  T hysa  
choć  w y s tę p o w a li bez k i lk u  czo ło­
w y c h , z d y s k w a lif ik o w a n y c h  re p re ­
z e n ta n tó w , d o w ie d li,  że będą fa w o ­
ry te m  naszej g ru p y  e lim in a c y jn e j 
m is trz o s tw  ś w ia ta , a w  z b liż a ją ­
c ych  się f in a ła c h  m is trz o s tw  k o n ­
ty n e n tu  mogą odegrać znaczącą ro ­
ić-

Mistrzostwa Europy 

w tenisie stołowym

Srebro 
dla Polaków

P O D C ZA S  m o s k ie w s k ic h  M i­
s trz o s tw  E u ro p y  w  te n is ie  sto  
ło w y m  re p re ze n ta c ja  F ra n c ji 
zw y c ię ż y ła  w  f in a le  P o lskę  
5:3. W  o s ta tn im  p o je d y n k u  
S te fa n  D ry s z e l p rze g ra ł z 
Jacquesem  S e cre tinem  (F ra n ­
c ja ) 12:21, 19:21. P ie rw sze  se­
t y  s p o tk a n ia  za p o w ia d a ły  się 
n ie z w y k le  in te re s u ją c o . A n - 
dT2e j G rub b a  p o k o n a ł Jacquesa 
S ecre tin a  21:14, 21:13, a Leszek 
K u c h a rs k i w y g ra ł z P a tr ic ­
k ie m  R enversem  21:15, 24:28, 
21:12. N astępne dw a  n ie s te ty , 
p rz e g ra liś m y : S te fan  D rysze l 
— P a tr ic k  BLrocheau 19:21, 
17:21, Leszek K u c h a rs k i — Jac 
ques S e c re tln  16:21, 17:21. A n ­
d rz e j G ru b b a  p o k o n a ł P a tr ic ­
ka  B iro c h e a u  21:13, 21:17, je d ­
n a k  k o le jn e  d w a  p o je d y n k i 
p rz e g ra liś m y : S te fa n  D rysze l 
- *  P a tr ic k  R enverse  17:21, 
19:21, Leszek K u c h a rs k i — P a­
t r ic k  B iro c h e a u  15:21, 21:16,
17:21.

M im o  p rz e g ra n e j z F ra n c ją , 
P o la c y  doskona le  zap rezen to ­
w a li się w  M o skw ie , pozosta­
w ia ją c  za sobą doskona łe  ze­
sp o ły : S zw e c ji, CSRS. Jugo­
s ła w ii 1 ZSRR.

W  sprawie hali widowiskowo-sportowej

Obywatelskie opinie
W  O D P O W IE D Z I na ape l stocz­

n io w c ó w  z „W a rs k ie g o ”  i  W aszej 
R e d a k c ji, c z ło n k o w ie  OOP U rzę d u  
W o je w ó d zk ie g o  s k u p ia ją c e j cz ło n ­
k ó w  p a r t i i ,  p ra c u ją c y c h  w  w y ­
d z ia le  K u l tu r y  ’F izyczn e j, S p o rtu  i  
T u ry s ty k i W o je w ó d z k ie j F e d e ra c ji 
S p o rtu  o ra z  in y e h  o rg a n iz a c ja c h  
.sp o rto w ych  w  p e łn i p o p ie ra ją  ideę 
b u d o w y  w  S zczecin ie  h a li s p o rto ­
w o -w id o w is k  o w e j.

U w ażam y, że ta k a  h a la  w in n a  w 
naszym  m ieśc ie  pow stać  ju ż  d a ­
w no . Z a s łu ż y li na n ią  sw o im i o- 
s ią g n ię c ia m i sp o rto w c y  ja k  ró w ­
n ież l ic z n i m iło ś n ic y  s p o rtu . B ra k  
h a li w id o w is k o w o -s p o rto w e j z p ra w  
d z iw e g o  zdarzen ia  w y k lu c z a  m o ż li­
w ośc i o rg a n izo w a n ia  w  naszym  
m ieśc ie  im p re z  s p o rto w y c h  o  m ię ­
d z y n a ro d o w e j randze , a ta kże  po­
w ażn ie jszych  im p re z  ro z ry w k o ­
w ych .

A p e lu je m y  do za k ła d ó w  p ra c y  o 
czynne  pop a rc ie  b u d o w y  ta k  w a ż ­
nego d la  naszego m ias ta  o b ie k tu  
o raz  do  społeczeństw a Szczecina o 
w łą cze n ie  <lę d o  te j a k c j i .

A p e lu je m y  do  w s z y s tk ic h  o rg a n i­
z a c ji D a r ty jn v c h  o p o p a rc ie  te j 
id e i. gdyż  ty lk o  w spó lne  d z ia ła n ie  
oom oże nam  zre a lizo w a ć  życzenie 
zd e cyd o w a n e j — Jak sadz im y — 
w iększośc i m ie szka ń có w  naszego 
m ias ta .

Za O.O.P.
I  se k re ta rz  

A n n a  S TE C Y K

H A L A  sp o rto w o -w id o w is k o w a  w  
S zczec in ie  to  P O T R Z E B A . P ra k ty ­
czn ie  poza p iłk ą  nożną i  w io ś la r ­
s tw e m  szczec in ian ie  n:e m a ją  
szans uczestn iczen ia  w  im prezach  
o  randze  m ię d z y n a ro d o w e j. T ra n s ­
m is je  te le w iz y jn e  zanozna ią  co  
p ra w d a  z ró ż n y m i d y s c y p lin a m i 
sp o rtu , a le  to  n ie  to . co  o g lądan ie  
ic h  na żyw o . Z apew ne  n ie  ty tk o  ja 
c h c ia łb y m  og lądać w  Szczecin ie  im  
p re z y  ta k ie j  ra n g i, ja k ie  o d b y w a ­
ją  s ię  w  h a la c h  s p o rto w y c h  K a to ­
w ic  cz y  P oznan ia . D ać m ło d z ie ży  
m o ż liw o ść  obse rw o w a n ia  na ż y w o  
w a żnych  w yd a rze ń  s p o rto w y c h  — 
to  Jednoznaczne z po zysk iw a n ie m  
je j  d la  s p o rtu  i  k u l t u r y  f iz y c z n e j.

P o w s ta n ie  W o je w ó d zk ie g o  D om u 
S p o rtu  b y ło  znaczącym  w y d a rz e ­
n ie m  d la  k u l t u r y  f iz y c z n e j, a le  20 
la t  tem u . P o m ija ją c  s o ra w y  te c h ­
n iczne  (k o lo ry s ty k a  w n ę trz , z łe  o - 
św ie tle n ie . n ie p rze p iso w e  g a b a ry ty  
h a l l  np . d o  g r y  w  s ia tk ó w k ę , itn )  
m ożna s tw ie rd z ić , że ta k  n ie w ie lk 1 
o b ie k t w  ta k  d u żym  m ieśc ie , ju ż  
n ie  m oże zaspoko ić  p o trze b . Obec­
n ie  n a w e t c z te ry  ta k ie  o b ie k ty  — 
.zgodn ie  z n o rm a ty w a m i b u d o w n i­

c tw a  s p o rto w e g o " — n ie  spe łn ia ­
ły b y  p o dobne j r o l i  ja k  ha la  sp o r­
to w o -w id o w is k o w a  z p ra w d z iw e g o  
zdarzen ia , a co n a jw y ż e j m ożna by 
ło-by je  uznać za D z ie ln ico w e  D o ­
m y  S p o rtu .

W  p e łn i po p ie ra m  in ic ja ty w ę  sto 
cz n io w c ó w  1 sądzę, że n ie  będz ie  
ona osam otn iona

K. P IE C H O W S K I 
71-302 Szczecin 
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D roga  R e d a kc jo !

B A R D Z O  jes tem  z a in te re so w a n y  
p rze b ie g ie m  w yda rzeń  zw iązanych  
z p lanem  w y b u d o w a n ia  h a ll sp o r­
to w e j w  S zczecin ie  i  z n ie c ie rp li­
w ością  ocze ku ję  na postęp w  ty m  
k ie ru n k u . Na pew no  k a ż d y  szcze­
c in ia n in  k o c h a ją c y  sw o je  m ia s to  
p ra g n ą łb y , a b y  s to lica  Pom orza 
Zach. n ie  b y ła  o m ija n a  przez ró ż ­
ne c ie ka w e  im p re z y  m uzyczne  i  
spo rtow e .

Sam  je s te m  sp o rto w ce m  m a m  14 
la t  i  m im o  że u p ra w ia m  d y s e y o - 
l in e  (p iłk ę  nożną) p o trze b u ją cą  in ­
n y c h  o b ie k tó w , to  w ie m  że p rze­
c ież n ie  samą p iłk ą  nożną Szczecin 
ży je .

D U Ż O  m yś la łe m  nad soosobem  u -  
zyskan ia  fu n d u s z y  pod bud o w ę  ha 
l i  i  c h c ia łb y m  podsunąć m ó j c i ­
c h y  p ro je k t :  d laczego  b y  n ie  z a in ­
s ta low ać  d u żych  „s k a rb o n e k "  w  
k i lk u  b . ru c h liw y c h  p u n k ta c h  m ia ­
sta , w id o czn ych  d la  p rze ch o d n ió w . 
Mogą to  b yć , m ie jsca  p rz y  B ra m ie  
P o rto w e j, p rz y  w e jś c iu  do p rze jśc ia  
podziem nego, p rz y  k in ie  ..K osm os", 
na p i. G ru n w a ld z k im . R ozum iem , 
że lu d z ie  m a ją  sw o je  k ło p o ty  z u -  
trz y m a n ie m  m in im a ln e j g rubośc i 
p o r tfe la , a le  zawsze zna Idą się ta ­
c y  p rzechodn ie , k tó r y m  bud o w a  ha 
U le ż y  na sercu .

O cze ku ję  na now e m a te r ia ły  w  
„ K u r ie r z e "  o  postępach w  sp ra w ie  
h a li w id o w is k o w o -s p o rto w e j.

W A S Z C Z Y T E L N IK

Siatkówka

Kurs dla sędziów
O K R Ę G O W Y  Z w ią z e k  P i łk i  S ia t­

k o w e j w - S zczecin ie  o rg a n iz u je  k u rs  
d la  k a n d y d a tó w  na sędz iów  p i łk i  
s ia tk o w e j. Z e b ra n ie  o rg a n iz a c y jn e  
odbędz ie  się w  d n iu  26 bm . o  go­
d z in ie  17.00 w  s ie d z ib ie  O ZPS p rzy  
u l.  T k a c k ie j 55 (sala n r  10).

M U Z Y C Z N Y  (te ł.  889-02) 
z a m e k”  g. 19.

K I  N A

D E L F IN  (te l. 468-78) „ B y ł  Jazz" g, 
35.45, 18, 20.15, po i., 1. 15; c z w a rte k : 
g. 9, 11, 13.15, 15.45; COLOSSEUM  
( te l.  458-18) „W id z ia d ło ”  g. 16, 18, 20, 
p o i.,  1. 18 (środa  i  c z w a rte k ); KO S ­
M O S  (te l.  380-03) „T o o ts ie ”  g. 9, 11.30, 
14, 16.30, 19, U S A , 1. 15 (środa i  czw ar 
te k ) ;  B A Ł T Y K  (te l.  733-35) „ I  ty  zo­
s ta n ie sz  In d ia n in e m "  g. 15, po i.; 
„1941”  g. 16.45, 19, U S A , 1. 15 (śro­
da i  c z w a rte k ); P O L O N IA  ( te l.  22-18- 
34) „N a  t ro p ie  S oko ła ”  g. 14.30, N R D ; 
„ A fe r a  „C o n c o rd e ”  g. 16.30, 18.30, 
w ł. ,  1. 15 (środa  i  c z w a rte k ); P IO ­
N IE R  ( te l.  475-02) „G ro ź n y  m ró w k o -  
le w ”  g. 10, p o i.; „W y s p a  z ło czyń ­
c ó w "  g. 11, 12.40, 14.15, p o i.;  „N ie b ie ­
s k ie  k o łn ie r z y k i”  g. 16, 18.15, 20.30, 
U S A , l .  15 (środa  i  c z w a rte k ); H E T ­
M A N  (P o m o rza n y ) „A k a d e m ia  pana 
K le k s a ”  g. 16.30, 18.15, cz. I ;  Z A M E K  
(k in o  s tu d y jn e )  — „W s p o m n ie n ia  ze 
s ta rego  P e k in u ”  g . 17, 18.45, c h iń ., 1. 
15; P R O M IE Ń  (te l.  374-95) „K a s k a d e r 
z p rz y p a d k u ”  g. 16. 18.30, U S A , l .  18; 
M A R S  — „P osag  k s ię ż n ic z k i R a lu "  
g. 16, ru m .;  „U c ie c z k a  z N ow ego 
J o rk u ”  g. 18, 20, U S A , 1. 18; S Z M A ­
R A G D O W E  (Z d ro je ) „39 s to p n i"  g. 
17, 19, ang., 1. 12; P R Z Y J A Ź Ń  (D ą­
b ie ) „P o szu k iw a cze  za g in io n e j a r k i ”  
g. 17.30, 19.30. U SA, 1. 12; I  M A J  
(Ż yd ó w ce ) „B o b b y  D e e r f ie ld ”  g. 18, 
U S A , 1. 15; B A J K A  (P o lice ) „ B r u ta l­
n y  p o je d y n e k ”  g. 17, r u m ,  1. 12; 
„ M is t r z  k ie ro w n ic y  u c ie k a ”  g. 19, 
U S A , 1. 15; G R Y F  (G ry f in o )  „O d ­
w e t”  po i., 1. 13; „ W ie lk i w ąż C h ln - 
g achgook”  N R D ; R O B O T N IK  (P y ­
rzyce ) „P ie rw s z a  m iło ś ć ”  w ł.,  1. 18; 
„L e g e n d a  o n a jw a le c z n ie js z y m ”  
ra d ź .. 1. 12; W IS I,A  (G o le n ió w ) „Czas 
A p o k a lip s y ”  U S A , 1. 18; „T rz e c i
ks ią żę ”  CSRS; IN A  (S ta rg a rd ) „T o o t­
s ie "  U SA, 1 15: D A R  (S ta rg a rd ) „N o  
s fe ra tu  w a m p ir ”  R F N , 1. 18: ..Za sied 
m io m a  m o rz a m i”  N R D ; C U K R O W ­
N IK  (S ta rg a rd ) .,B u tc h  C assidy i 
S undance K id ”  U S A . 1. 15.

R E P E R T U A R  K IN  na p ods taw ie  In ­
fo rm a c ji  O PRF.

M U Z E U M  — S T A R O M Ł Y Ń S K A  27 — 
S z tu ka  po lska  X X - le c ia  m ię d z y w o ­

je n n e g o ; W ła d z tw o  ks ią żą t p o m o r- 998; DRO G O W E — te l.  981; S PO Ł- 
s k ic h ; S z tuka  P om orza  Z achodn ie - D Z IE L C Z E  — te l.  982; E L E K T R O W - 
go X I I —X V I I  w .; S ta re  sre b ra ; D aw  N I  — te l.  991: G A Z O W E  — te l.  992; 
na p re e la n a ; W ize ru n e k  k o b ie ty  — W O D N O -K A N A L IZ A C Y J N E  — te l. 
g. 9—15.30; S T A R O M Ł Y Ń S K A  1 -  P o l 994; L O K A T O R S K IE  — te l.  986. 
s k ie  m a la rs tw o  w spółczesne; M a rtw a  S T A C JE  B E N Z Y N O W E  
n a tu ra  — te m a t za rzucony?  -  g. C Z Y N N E  C A Ł Ą  D O B Ę : M ic k ie w i-  
9—15.30; W A Ł Y  CHRO BREG O  3 — P o l cza, K a d łu b k a  ( ta x i) .  K u  S łońcu , 
ska nad B a łty k ie m  przed  1 000 la t ;  E skad row a , C h o p in a , K o p e rn ik a . 
P rz y ro d a  m o rza ; In s tru m e n ty  i  po- P O Z O S T A ŁE  S TA C JE  — czynne  w  
m oce  n a w ig a c y jn e ; U rządzen ia  1 m e godzinach  6—21. 
ch a n izm y  s ta tk ó w  m o rs k ic h ; G ospo­
d a rk a  m o rska  na P o m o rzu  Zachod ­
n im  1945—1970; O k rę t-w  sztuce ; D aw  
na k u ltu ra  lu d o w a  na P om orzu  Za­
ch o d n im : K u ltu ra  A f r y k i  Zachod­
n ie j;  Fetysze gw oździe  we p le m ie n ia  
B akongo  (Z a ir)  — g. 9—15.30; S T A R Y  PR O G R A M  I
R A T U S Z  — p i. R zep ichy  — O ddz ia ł 18 F ilm  b a le to w y  — „P rz y p o w ie ś ć  
H is to r i i  M ias ta ; D z ie je  Szczecina od  o s zczu ro ła p ie ". 16.20 Losow an ie  
X  w ie k u  do  w spółczesności; Nasz E xpress L o tk a  i  M ałego L o tk a . 16.30 
Szczecin — d o k u m e n ty  35-lecia. D z ie n n ik . 16.40 M agazyn h a rce rzy  
K o n ce p c ja  p rog ra m o w o -p rze s trze n n a  17.05 D la  d z ie c i — „ T ik - t a k ” . 17.30 
Podzam cza w  S zczecin ie  — W ystaw a Rep. f i lm o w y  „C lo w n ” . 17.35 S tu d io  
p o k o n k u rs o w a  — g. 9—15.30. s p o rt. 19 D o b ra n o c .' 19.10 P ros to  X
K L U B  „K IE R U N K I”  -  M ariacka  6/8 m ostu. 19.30 D z ie n n ik  T V . 20 P u b li-  
— „T e a tr  M a ły  w  Szczecinie — la ta  c y s ty k a . 20.15 T e a tr  fa k tu  — „P rz e d  
1945—1948” ; M a la rs tw o  S ta n is ła w y  1 bu rzą ” . 21.15 L ite ra tu ra  — e m ig ra - 
Tadeusza S ob leszczyków  — g. 17—20. c ja  — p o lity k a . 22 K o m e n ta rze . 22.25 
W D K  (Z am ek) — R ysunek  sa ty ry c z - F ilm  d o k . „C h o ro b a  g ło d o w a ” . 22.55 
n v  M a rka  P o lańsk iego  — g. 10—18 D z ie n n ik .
B W A  Z A M E K  -  Q u a d rie n n a le  d rze - PR O G R AM  I I
w o ry tu  i  l in o r y tu  po lsk iego ; M a la r- 17 W iadom ości. 17.10 M łodz ieżow y 
s tw o  R v^zarda T o m czyka  (E lb ląg ) — k o n c e r t życzeń. 17.30 E ko n o m ia  na 
g. 9—17. co dz ień . 18 Mapa fo lk lo ru .  18.30 K ro

n ik a  ( lo k .)  19 Ś p ie w n ik  dom ow y. 
19.20 P rzebo je  D w ó jk i.  19.30 D zien- 
n lk .  20 „ Z  d y m k ie m  cyg a ra ” . 20.15 
Rep m u z y c z n y . 20.45 D ooko ła  św ia ­
ta . 21.15 W yd a rze n ia . 21.30 „24 k la tk i
na sekundę ” . 22 M ag. s p o rto w y .

C m a TA D Z IE C IĘ C A  -  W o jc iecha  7; C Z W A RT E K  
C H IR . D O R O S ŁY C H  — P io tra  S ka r- P R O G R AM  I
g i: W EW N .. P O ŁO Ż N IC T W O , G IN Ę - 6 1 6.30 T T R . 9 K in o  T e le fe r i i  — 
K O L O G IA  — re jo n o w e . „Ż a g le ”  radź. 10.05 ’F ilm  p o i. „ T ra -
P R ZY C H .O D N IE  6a rz  p u ch u ” . 13.30 i  14 N U R T .
D Z IE C IĘ C A  — u l.  W o jc iecha 7 — 16 P o ra d n ik  b u d o w la n o -m ie s z k a n io - 
g. 20—8; D O R O S ŁY C H  — a l. Jed - WF- 16,30 W iadom ośc i. 16.40 D la  m ło - 
ności N a ro d o w e j 12 — g. 19—7- STO - d y c h  w id z ó w : O m n ie , o tob ie , o 
M A T O L O G IC Z N A  — a l. Jednośc i Na nas- 17 F ilm  d la  m ło d z ie ży  „A ra b e -  
ro d o w e j 12 — g. 20—7- u l.  Nad la ” * 17,30 In te rs tu d io .  17.55 C z ło w ie k
O drą  20 — g. 8—18." * ’ d la  c z ło w ie k a . 13.05 P o lig o n . 18.30
A P T F K I Sonda. 19 D ob ra n o c . 19.10 R ozm ow a
T An TÍ.U r ruCrcsw a - c ,  z W ł. S o k o rs k im . 19.30 D z ie n n ik . 20
te l.  371-55: M IC K IE W IC Z A *  101 _  te l l  p u c h i“ * 1 V i o r n e ™

1 “  r,lgaZ 23*1S'
s k lc h  54 -  ,e l.  612-573. - 17.10 P ro g ra m  d la
IN F O R M A C JE  m a js te rk o w ic z ó w . 17.30 „R zeczoospo-
S Ł U Ż B A  Z D R O W IA  — te l.  425-25 i  l i ta  w ie js k a ”  18 K ra jo b ra z y  k u ltu -  
446-46 -  g. 7.30—17. r y . 18.30 K ro n ik a  ( lo k  ). 19 K lu b  A n -
O S R O D EK D O S K O N A L E N IA  K A D R  to n ie g o  P ie ch n iczka . 19.20 P rzebo je  
M E D Y C Z N Y C H  — te l.  777-60 — g. — D w ó jk i.  19.30 D z ie n n ik . 20 Express 
8—13- re p o r te ró w . 20.15 F ilh a rm o n ia  D w ó j-
K O L E JO W A  — te l.  935. k ¡. 21.15 W y d a rze n ia . 21.30 P ro g ra m
U S Ł U G O W A  — te l.  428-14 — g. 7.30— m uzyczn  -. 21.45 K in o  p o lig lo tó w  — 
15,3°- i  „ A s ja ”  — ra d ź .
R U C H  S T A T K Ó W  — te l.  951. U W A G A : T V  zastrzega sobie zm ia n y
S T A N  D RÓ G  P U B L IC Z N Y C H  — te l. w  p ro g ra m ie .
I 80,____ ___  P R O G R A M  B E R L IŃ S K I
P O G O T O W IA  P O G R A M  I
R A T U N K O W E  — te l.  999: MO — 16.45 W iadom ośc i. 16.55 S p o rt. 18.50 

997; S T R A Ż  P 0 2 A R N A  — te l.  T V  dz iec ięca . 19 T y  1 tw o je  zw ie rzę -te l.

ta . 19.25 P rognoza pogody, k ro n ik a .  
20 A n g . f i lm  d o k u m . „ L o t  k o n d o ra ” .
20.55 Z a g a d k i n a u k i,  21.55 S po rt. 
22.40 K ro n ik a .
PR O G R A M  I I
16 W id o w isko  d la  d z ie c i. 17.45 W ia­
dom ośc i. 17.50 T V  dziec ięca . 18 Ma­
gazyn  m o to ry z a c y jn y . 18.55 W iado ­
m o śc i. 19 F ilm  ra d ź . „A n n a  K a re n i­
n a ” . 21.15 S tu d io  D rezno . 21.30 K ro ­
n ik a .  22 F i lm  T V P  — „ L a lk a ” . 
C Z W A R T E K
7.55 Jęz. r o s y js k i.  9.25 K ro n ik a .  10 
Z a - '* d k i n a u k i.  I I  M ecz p i łk i  noż­
n e j N R D  — D a n ia . 11.45 T y  1 tw o je  
z w ie rzę ta . 12.10 S tu d io  D re zn o . 12.23 
W iadom ości. 12.45 Jęz. a n g ie ls k i.
14.50 U w aga — ro c k !  15.50 Z aw ód  d la  
c ieb ie . 16.15 „N a s z y m  zn a k ie m  s łoń­
ce” . 17 W iadom ośc i. 17.15 W id o w isko  
d la  d z ie c i. 18 Z w ie rz ę ta  przed  kam e­
rą . 18.30 S ta ra , ch iń ska  sz tuka . 18.50 
T V  dz iec ięca . 19 W szys tko  co je s t 
p ra w e m . 19.25 P rognoza pogody, k ro  
n ik a . 20 P ro g ra m  ro z ry w k o w y . 20.45 
O b ie k ty w . 21.30 F i lm  f r . - w ł .  „P rz y ­
goda w  R io ”  z J . P . B e lm o n d o . 23.15 
K ro n ik a .
P R O G R A M  U
7.55—16.35 P ro g ra m y  d la  szkó ł. 17 
D o k u m . f i lm  ra d ź . „M ia s to  na  ska ­
le ” . 17.10 R adź. f i lm  d o ku m . 17.35 
F ilm  ra d ź . „D łu g a  d ro g a ” . 17.50 T V  
dziec ięca . 18 D . c. f i lm u  „D łu g a  d ro ­
ga” . 18.55 W iadom ości. 19 FUm TV  
N R D  „N a sz  c z ło w ie k  k ró le m ” . 20 
FU m  T V  „M ic h a ł S tro g o w ” . 21.30 
K ro n ik a .  22 M agazyn k u ltu ra ln y .  
22.45 FU m  f r .  „N a n a ”
P R O G R A M  ZSRR
14.05 D z ie n n ik  e ko lo g ic z n y . 14.30 M u­
zyka  pow ażna. 15 „D o  la t  16 ł  d la  
s ta rszych ” . 15.40 R ep. z K a m p u czy . 
16.10 N a u ka  1 życ ie . 16.40 FUm  a n i­
m o w a n y . 16.45 W iadom ości. 17 Mecz 
p i łk i  no żn e j ZSRR — CSRS. 19 D zień  
n ik .  19.35 F i lm y  d o k u m e n ta ln e . 20.25 
W iadom ości. 20.40 M is trzo s tw a  ZSRR 
w  g im n a s tyce .
C Z W A R T E K
9.05 FU m y d o k u m e n ta ln e . 12.50 C zło 
w ie k  i  p rz y ro d a . 13.30 M u zyka  lu d o ­
w a . 14.15 W spom n ien ia  z d z ie c iń ­
s tw a . 14.55 D ro g i p rz y ja ź n i ZSR R  — 
P R L . 15.20 N a u ka  g ry  w  szachy.
15.50 W esołe n u tk i.  16 B u d u je m y  
B A M . 16.45 W iadom ośc i. 17 W szech­
n ica  le n in o w s k a . 17.30 F ilm  „ N ie ­
chc iana  m iło ś ć ” . 19 D z ie n n ik . 19.35 
K o n c e r t z o k a z j i  D n i K u l tu r y  P o l­
s k ie j.

P R O G R A M  I
W IA D O M O Ś C I: 14, 16, 18. 19. 20, 22, 
23.

14.05 M agazyn m uzyczn y  „R y tm ” .  
15.55 R ad io  k ie ro w c ó w . 16.15 B a n k  
p rz e b o jó w . 17 M u zyka  i  A k tu a ln o ś ­
c i.  17.25 K ro n ik a  m uzyczn ych  
w sp o m n ie ń . 18.05 G o rą cy  tem a t. 18.13 
N o w o śc i n ie  ty lk o  z p ły t .  19.20 M in i-  
re c ita l.  19.30 R ad io  dz ie c io m  — „D o ­
ro tk a ” . 20.03 W k i lk u  ta k ta c h , w  
k i lk u  s łow ach . 20.10 K o n c e rt życzeń. 
20.40 K s a w e ry  P ru s z y ń s k i. 20.50 Jazz 
w  p ig u łce . 21.05 K ro n ik a  s p o rto w a . 
21.15 E n c y k lo p e d ia  w ie lk ic h  głosów . 
22.25 P iosenka  n ie  je s t m i o bca . 23.25 
D la  ty c h , co  n ie  lu b ią  ro cka .

PR O G R AM  U

W IA D O M O Ś C I: 17, 20.40, 0.50.
14 „P ie k ło  je s t zawsze d z is ia j” . 14.10 
M u zyka  spod Ig ły . 15 P a m ię tn ik i i  
w spom n ien ia . 15.10 P o lska  m u z y k a  ■ 
fo rte p ia n o w a  do b y  p o ch o p in o w s k ie j.
15.30 F o lk lo r  na m a p ie  św ia ta . 16 
W ie lk ie  ‘ dz ie ła , w ie lc y  w y k o n a w c y . 
17.20 S zczecińskie  n a g ra n ia . 17.30 P u­
b lic y s ty k a  o św ia to w a . 17.50 Ze św ia ­
to w e j e s tra d y . 18.03 R o d z in n y  p o r t.
18.30 K lu b  S tereo. 19.30 W ieczór w  
f i lh a rm o n ii .  20.35 P o w ia s tk i f i lo z o ­
fic z n e . 20.50 W ieczo rne  re f le k s je .
21.30 Z a p o w ie d ź  p ro g ra m u . 21.40 Po­
w ia s tk i f ilo z o fic z n e . 21.50 P ieśń — 
„S u ra b a y a  J o h n y ” . 21.55 P o w ia s tk i 
f ilo z o fic z n e . 22.10 S łu c h a jm y  razem .
23 „P ism a  23.20 In te rp re ta c je  m u ­
z y k i d a w n e j. 24 C o u n try  po p ó łnocy . 
0.42 M in ia tu ra  lite ra c k a .

PR O G R A M  I I I

14 M usica  d o lo rosa . 15.05 Reggae — 
p ieśn i w ę d ro w c ó w . 15.45 S y lw e tk i.  16 
Zap raszam y do T r ó jk i.  17.30 P o lity k a  
d la  w s z y s tk ic h . 18.05 In fo rm a c je  spor 
to w e . 19 „K o n ie c  zgody n a ro d ó w ” .
19.30 T ro ch ę  sw in g a ... 19.50 „ M i t y  
g re c k ie ” . 20 S tu d io  n a g ra ń . 20.45 „F©  
to g ra fia  a rty s ty c z n a ” . 21 T rz y  k w a ­
dranse  ja zzu . 21.45 K lu b  T r ó jk i .  22.15 
W k rę g u  b a lla d y . 22.45 „P o ls k ie  pieś­
n i  p a sy jn e ” . 23 Zap raszam y do T r ó j­
k i .  23.55 P ó łn o c  p o e tó w  — „R a c h u ­
n e k  d la  do ros łego” .

P R O G R A M  IV
W IA D O M O Ś C I: 16, 19.30, 23.50.
14 W  trosce  o przysz łość. 14.15 Śpie­
w a H a lin a  ’F rą c k o w ia k . 14.30 B lo k  
a u d y c ji d la  m ło d y c h  s łuchaczy  — 
T a je m n ic e  ś w ia ta . 15 M ię d zy  nam i.
15.30 Z a n im  pode jm iesz  d e cyz ję . 15.45 
M u zyka  n a s to la tk ó w . 15.50 L e k tu ry  
n a s to la tk ó w . 16.05 L e ksyko n  p iosen­
k i  k ra jó w  s o c ja lis ty c z n y c h . 16.35 
W id n o k rą g . 17.05 M u z y k o w a n ie  k a ­
m e ra ln e . 18 M agazyn. 18.20 M uzycz­
ne  h o b b y . 18.40 S tu d io  e k sp e rtó w . 
19.40 Jęz. h iszp a ń sk i. 19.55 S zkoła 
w spó łczesna. 20.15 U lu b io n e  m e lo d ie  
o p e re tk o w e . 20.30 W ieczó r m u z y k i i  
m y ś li.  22 In te rp re ta c je  c h o p in o w ­
s k i .  22.50 L e k tu r y  C z w ó rk i.  23 M u*
7 k o te ra p ia . 23.55 K a le n d a rz  ra d io ­
w y .
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KIERMASZ ŚWIĄTECZNY 

DOM ODZIEŻOWY WPIIW,
al. Niepodległości 19 

p o l e c a

♦  WYROBY GARMAŻERYJNE MIĘSNE,
♦  WYROBY GARMAŻERYJNE RYBNE,
♦  NAPOJE CHŁODZĄCE,
♦  SŁODYCZE,
♦  PIECZYWO CUKIERNICZE.
Kierszasz czynny w  dniach 19, 20 k w ie tn ia  w  godz. 11— 18, 

21 kw ie tn ia  w  godz. 9— 19, 
28 k w ie tn ia  w  godz. 11— 18.

Z A P R A S Z A M Y .
200 ł- K

a

PP ŻEGLUGA SZCZECIŃSKA
w Szczecinie

z dniem 16 kwietnia 1984 roku 
wznowiła regularne połączenie wodolotem 

na trasie:

SZCZECIN — SWINOUJSCIE — SZCZECIN

g Godz. odjazdu ze Szczecina i Świnoujścia 8 i  15.30. S g Cena biletu w jednym kierunku:
|  bez zniżki — 320 zł, ze zniżką 33 proc. — 215 zł. 1

1894-K S

T & B S M S IS S B iS B H n B B B B B iS B B B II I IB B B B H B B H H B B B B B B R B B B B H B B B B iL l

♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦
♦
^  .. .
♦  Komunikat RPK w Szczecinie

REJON PRZEWOZÓW KOLEJOWYCH
w Szczecinie

uprzejmie informuje podróżnych, że bilety kolejowe 
na przejazd na odległość powyżej 100 km można 
nabywać na 30 dni przed planowanym wyjazdem w 
dowolnych relacjach w kasach biletowych na stacjach 
Kolejowych oraz w kasie. PKP mieszczącej się w biu- 
rze LOT przy al. Wyzwolenia nr 17 w Szczecinie, 
w godzinach 10—18 i w Wojewódzkim Przedsiębior- 
stw-ie Usług Turystycznych „Pomerania”  Oddział w 
Świnoujściu, ul. Arm ii Czerwonej 14a, w godz. 8—15.

1727-K

m a t r y m o n i a l n e

B IU R O  M a try m o n ia ln e  
„A m o re k ”  po leca sw o­
je  u s łu g i. 41-303 D ą b ro ­
w a  G ó rn icza , s k ry tk a  
14. 1713-K
P R Z Y JA Ź Ń , m iło ść , m a ł 
żeńs tw o  — to  ró w n ie ż  
T w o je  p rzeznaczenie. B y  
je  sp e łn ić , z ró b  p ie rw ­
szy k ro k  — p rzy łą cz  sie 
do  nas. K lu b  .d o z n a j­
m y  sie” . K ie lc e  1, 
s k ry tk a  338. 1967-K

N IE R U C H O M O Ś C I

G O SPO D AR STW O  ro ln e  
o  p o w . 7,14 ha w ra z  z 
z a b u d o w a n ia m i w  Szcze 
c in ie —S k o lw in ie  sprze­
d a m . W iadom ość: Szcze 
c in , u l.  K o p e rn ik a  1/3.

11256-G
M -3  (spó łdz ie lcze) oraz

d z ia łkę , za m ie n ię  na 2 
m ie szka n ia . O fe r ty  B iu ­
ro  Ogłoszeń Szczecin 
11239.
S K L E P  sprzedam . T e l. 
365-26, w  godz. 10—18.

11359-G
PO Ś R E D N IC TW O  h an ­
d lu  n ie ru ch o m o śc ia m i, 
m ie s z k a n ia m i — p o n ie ­
d z ia łk i.  ś ro d y , c z w a r tk i 
13—18, te l.  22-88-93. W y ­
zw o le n ia  38/46, mfer W. 
B e ra . 6324-G

R Ó ŻN E

C Y K L IN O W A N IE  — B i-  
m e k , te l.  396-32.

11244-G
T E LE P O G O T O W IE  —
p rz e s tra ja n ie . n a p ra w a . 
J a k im o w ic z , 22-09-67.

2957-G
T E LE P O G O T O W IE  —
p rz e s tra ja n ie  — S e ro ck i. 
82-35-25. 7204-G

T E LE P O G O T O W IE  —
M ie czys ła w  U znańsk i. 
522-233. 8206-G

M E C H A N IK A
P O JA Z D O W A

M śc ię c in o ,
uL P rzęsoc ińska  11 

n r  31

W Y K O N U JE
EKSPR E S O W O :

A  d ia g n o s ty k ę  i  m y ­
c ie  s iln ik ó w ,

A  k o n s e rw a c ję  1 na ­
p ra w ę  podw oz i,

A  in n e  u s łu g i

w  godz. od 9 do 17, 
te L  d o m o w y  427-20, 

po godz. 18.
10704-G

W O JE W Ó D ZK I 
S Z P IT A L  ZE SPO LO N Y 

w  Szczecinie, u l. A rkońska  4

p rzy jm u je  kand yda tó w

dp 2-le tn icgo Podstawowego S tudium  
Zawodowego przygotowującego do 

zawodu sanita riusza.

K andyda t w in ie n  m ieć ukończone 
16 la t życia i co n a jm n ie j 6 klas 
szkoły podstaw ow ej oraz stałe za­

m eldowanie w  Szczecinie.
W  trakc ie  n a u k i obow iązuje uzupeł­
n ienie w ykszta łcen ia  podstawowego 
w  Zespole Szkół Podstaw ow ych n r  1

Bliższych in fo rm a c ji udziela Dział 
S łużb Pracow niczych W ojewódzkie­
go Szp ita la Zespolonego, te lefon 
709-01 lu b  712-51, wewn. 14, gdzie 
należy rów nież składać dokum enty.

1761-K

PO G O TO W IE  T e le w iz y j­
ne  — H e rm a n n  S p icke r, 
te l.  613-658. 7116-G
T E L E P O G O T O W IE  — 
B a rc z y k , 756-34.

6541-G
T E L E W IZ O R Y  k o lo ro w e  
p rz e s tra ja m , n a p ra w ia m . 
In ż . T o s ie k . 82-22-03.

6574-G
T E LE P O G O T O W IE  —
S ła w o m ir M a r ty n iu k .  
88-474. 355-G
T E LE P O G O T O W IE  —
S iro w y , 524-158. Ś ró d ­
m ieśc ie . Zap isz  n u m e r.

9555-G
IN S T A L A C J E  e le k try c z ­
ne, a la rm o w e , n a p ra w a  
p ra le k  a u to m a ty c z n y c h  
— A n d rz e j R a ta lc z y k , 
te l. 525-434. 7723-G
A N T E N Y  w s z y s tk ie  — 
B o g u s ła w  Gogacz.
23-23-61. 7497-0
A N T E N Y  in s ta lu ję  -  
Z b ig n ie w  I lk o w s k i,  te l.  
809-25. 8416-G
A N T E N Y  różne  in s ta lu ­
ję  — R yszard  D z iw u l-  
sk i, 22-14-41. 7268-G
M A L O W A N IE , ta p e to ­
w a n ie  — W o jc ie ch  P rze  
kw a s , u l.  E m i l i i  P la te r 
8/18, te ł.  719-68.

N A P R A W A  p ra le k  au­
to m a ty c z n y c h  1 m aszyn 
do szyc ia  — E d w a rd  
T o m u s ia k . te l.  175-232.

8254-G
N A P R A W A  lo d ó w e k  
s p rę ż a rk o w y c h  — E d­
w a rd  S koczek. te l. 
758-50. 2692-G
U S Ł U G I h y d ra u lic z n e  — 
A n d rz e j W ołoszyn , te l.  
82-45-62. 7479-G
T A P IC E R K  A  d rz w i — 
S ta n is ła w  D o b ro w o ls k i, 
te l.  22-70-63. 7453-G
N A P R A W A  m aszyn  do 
szyc ia  w  d o m u  k l ie n ta .  
B o g u s ła w  W o ic k i.  te l.  
52-52-59. 10213-G
B IU R K A  m ło d z ie żo w e  
w y k o n u je  Z a k ła d  U s łu ­
g o w y , Szczecin, u l.  Z a ­
p ad ła  6, (p rz y  G a zo w n i 
P om o rza n y ), za m ó w ie ­
n ia  p rz y jm o w a n e  są w  
godz. 13—17, te l. 
820-812. 9851-G
S K L E P  R zem ios ła  o fe ru  
je  sze ro k i a s o rty m e n t 
m e b li u l.  M a lin o w a  19 
'L a s  A rk o ń s k i) .

10179-G
S Z E R O K I a s o rty m e n t 
m e b li o fe ru je  n o w o  o t ­
w a r ty  sk le p  — Z ir o ie .  
u l.  B a ta lio n ó w  C h ło p ­
s k ic h  39 a te l.  614-397.

8931-G
M E B L O S C IA N K I, zesta­
w y  w vp o czvn ko w e . ła -  
w y -s to ły ,  p u fy . s to lik i 
R T V  poleca sk le p  — Po 
lic e . u l.  W o jska  P o l­
sk iego  16 iw  o o d w ó - 
rz u ). 3594-G
M E B L E  rze m ie ś ln icze  
po leca  sk le p  — Szcze­
c in . u l.  A s n y k a  22. ce­
n y  n rzvs tenne .

C Z Y S Z C Z E N IE  d y w a ­
nów , w y k ła d z in  — So­
le c k i. 477-96 9767-G
W Y P O Ż Y C Z A L N IA  su­
k ie n  ś lu b n y c h  poleca 
sw o je  u s łu g i. B a rb a ra  
P a w ło w ska . Ł o k ie tk a  
31/1. 8820-G

K U P N O

N O W Ą  p ra lk ę  a u tom a­
tyczn ą  i  lo d ó w k ę  duża 
k u p ie . T e l. 717-05.

11234-G
P R A L K Ę  w irn ik o w a  k u  
p ię . 345-94. 11372-G

S P R Z E D A Ż

P R ZY C Z E P Ę  c a m p in g o ­
w ą  sprzedam . Te l. 
523-964. 13401-G
M A G L O W N IC Ę  e le k t r y ­
czną dużą sprzedam . 
T e l. 23-26-71. 11042-G
B U T L Ę  gazow ą 11 kg, 
m aszynę 2 -lg łow ą  p ła ­
ską sprzedam . Szczecin. 
S zeroka 42/2. 11366-G
D A C H Ó W K Ę  k a rp ió w -  
kę , ro z b ió rk o w ą  sprze­
dam . T e l. 371-70, po 19 

14336-G
P A P IE R  F o to n c o lo r -
sprzedam . O fe r ty  B iu ro  
O głoszeń Szczecin 11253.
Z  P O W O D U  w y ja z d u  
sp rzedam  m eb le  o raz 
ró ż n e  in n e  rzeczy. T e l. 
22-23-68. 11360-G
K O M P L E T  w y p o c z y n k o ­
w y , te le w iz o r L .ibrę, s il­
n ik  F ia ta  126. 1600 sprze 
da m . S antocka  16 a /12.

11250-0
D Y W A N Y  2X3. 2,5X3,5 
sprzedam . T e l. 346-80.

11270-G
D Y W A N  „ K o w a ry ”  2X3 
sp rzedam . 752-80.

11252-G
N O W Ą  k u r tk ę  z l is ó w  
p i ln ie  sprzedam . T e l. 
45-198. 11393-G
B R Y L A N T  (0,29) sprze­
d a m . T e l.  22-86-58.

11351-G
A L S T R O M E R IĘ  na
k w itn ie n ie  jes ienne. 
W arszaw ę, S yrenę  na 
g w a ra n c ji sp rzedam . 
T e l. 753-49. 11086-G
S A M O C H Ó D  Łada 1500S 
{1978 r.), sp rzedam . G e­
n e ra ła  D ą b ro w s k ie g o  11.

10967-G
O P O N Y  175/14. sprze­
d am . Szczecin, Ś w ie r­
czew skiego  19/22.

19276-0
W A R S Z T A T  sam ochodo­
w y  w o ln o  s to ją c y  nad a ­
ją c y  się na w sze lką  
d z ia ła ln o ść  rze m ie ś ln icza  
sprzedam . Choszczno, 
u l.  M u r  P o łu d n io w y  
5 c/7. 104-P
M A G N E T O F O N  S harp  
R T  10 p iln ie  sprzedam . 
Ś w in o u jśc ie , te l.  31-05.

105-P

L O K A L E

M -3 w łasnośc iow e  w  
S ta rg a rd z ie  sprzedam  na 
ty c h m ia s t. O fe r ty  B iu ro  
O głoszeń Szczecin 11179.

W ŁA S N O Ś C IO W E  M-2. 
36 m  k w  I  p ię tro . Ś ród 
m ieśc ie , co., łaz ienka , 
duża  k u c h n ia  sprzedam . 
O fe r ty  B iu ro  Ogłoszeń 
Szczecin 11400.

M -4 P o m o rza n y  sprze­
dam  T e ł. 82-35-89.

11320-G

W Y N A JM Ę  p o k ó j pa­
n ie n k o m . U l.  R osenber­
g ów  99 a. 11379-G

S A M O T N A  z o ś m io le t­
n im  d z ie ck ie m  poszu­
k u je  p o k o ju  z u ż y w a l­
nośc ią  k u c h n i i  ła z ie n ­
k i .  T e l. 349-71 w  godz. 
8—16. 11334-G

C U D Z O Z IE M IE C  poszu­
k u je  m ie szka n ia  2-poko- 
jo w e g o , k u c h n ia , łaz ien  
ka . te le fo n , na o k re s  1 
ro k u .  O fe r ty ,  te l.  433-18. 
godz. 8—15. 11395-G

F IA T A  126 p 650 ro k
1979, s i ln ik  do ło d z i 
„W ie t ie ró k ”  sprzedam . 
T e l. 22-89-50. 11339-G
F IA T A  125 p (1930 r.). 
sp rzedam . T e l. 610-145.

11184-G

M IE S Z K A N IE  w łasnoś­
c io w e  z a d a p ta c ji M-3 
z m o ż liw o śc ią  ro zb u d o ­
w y , za m ie n ię  na M-2, 
n a jc h ę tn ie j k w a te ru n ­
k o w e , te l.  368-97. po 
godz. 18. 10135-G

Z  g łębokim  żalem zaw iadam iam y, 

że 13 k w ie tn ia  1984 r. zm arła

Anna Woskowicz.
Pogrzeb odbędzie się 19.IV. b r. o 

godz. 9, na Cm entarzu C entra lnym .

R O D Z IN A

W yrazy głębokiego współczucia 

i  żalu rodz in ie  Zm arłego

Jerzego Zboralskiego
długoletn iego działacza 

Samorządu Mieszkańców

Samorząd M ieszkańców n r  7 

w  Szczecinie.

Koledze

JER ZEM U  W IE LG U S O W I

w yrazy  głębokiego współczucia 
z powodu śm ierci

Ojca
składają :

ko leżanki i  koledzy ze zm iany 
„ B ”  F a b ryk i K a b li „Za łom *' 
w  Szczecinie.

Koledze
IR EN EU SZO W I S O W IŃ S K IE M U

w yrazy głębokiego współczucia 
z powodu śm ierci

Matki
sk łada ją

koledzy ze Stoczni Szczecińskiej.

W szystkim , k tó rzy  uczestn iczyli w  
os ta tn ie j drodze

śp.

Antoniego Witkowskiego
serdeczne podziękowania

D yrekto rom  { w spółpracow nikom  
z M P G M  w  Szczecinie, d y re k c ji PSS 
„Społem ” , k ie ro w n ic tw u  i załodze 
s to łów k i A ka dem ii R o ln iczej oraz 
przy jac io łom , znajom ym  i  sąsiadon* 
za okazanie współczucia w  ta k  bo­
lesnej c h w ili i uczestnictwo w  ostat­
n ie j drodze naszej najukochańszej 

Żony i  M a tk i

Barbary Kostyk
serdeczne podziękowanie 

składa

M Ą Ż  Z  C Ó R K A M I.

W szystkim , k tó rzy  okaza li pomoc' 
i  współczucie oraz w z ię li udział 

w  os ta tn ie j drodze

śp.

Msrignny Makarewicz
serdeczne podziękowanie

składa

M Ą Ż  I  D Z IE C I.

K U H IE H  S Z C Z E C IŃ S K I" -  d z ie n n ik  RSW .P ra s* - K s ią ż k a -  KucD ' W Y D A W C A  s *c z e c in s k j*  W y d a w n ic tw o  Prav>we R E D A K C J A  Di H o łdu  P rus łti*g<  * fu-aau Szczecin 
ster ooczt TO-'»25 R edaęu le  ko le g iu m  T E L E F O N Y : ce n tra la  430-21 s e k re ta r ia t re d  na czelnego 457 41 se k re ta rz  reda tee f «67-» dz m ie js k i 462-35 dz e konom  -morste! 427-77 
dz. sp o rto w y  379-5« d- łączności * C zv te ln lka m «  450 21 O G Ł O S Z E N IA  p rz y jm u ie  B iu ro  Retelam * O głoszeń 70-550 Szczecin o l H o łdu  P rusk iego  8 te l 394-34 Za ter
01(1» d ru k u  og»o*7eń re d a k d a  m e  f»ono»* .yd:v>w1edzja1n/><ct M a te rta łń w  ni® » a m W o iv -** n ł«  »•«—a = '••• «-i 45034 n-ute Szczecińskie  7.ak»adv G ra ficzne

C ?
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Od jutra sklepy czynne dłużej

Przedświąteczna gorączka
H A N D LO W C Y , gastrono- k tó re  ruszą od czw a rtku  i po- przedświąteczną natom iast sk le - 

m icy, producenci w ę d lin , trw a ją  do soboty. py branży spożywczej czy-nne
piekarze, w y tw ó rcy  napo- będą do godz. 14, a delikateso-
jów , dok łada ją  starań by Na kierm aszach ja k  zw yk le  we i p iekarn icze do godz. 15. 
nadchodzące św ięta w ypa- handlow ać się będzie w yroba m i M ięsno -w ęd lin ia rsk ie  funkc jono  
d ły  zgodnie z polską trą d y - ga rm ażery jnym i, sa łatkam i, ry -  wać m ają w  godz. od 8 do 14, 
cją, by ludzie  m og li bez bam i, pasztetami, drobiem, na- a przem ysłow e od godz. 10 do 
w iększych k ło po tów  z rea li- po jam i chłodzącym i. O rgan izu- 14.
zowae swoje k a r tk i i  do- je je PSS „Społem ” , W PHW , S zyku jem y się zatem staran- 
konać innych  zakupów. C entra la  Rybna, Orbis, gastro- nie do św iąt. W sklepach w idać 

nomia. coraz w ięcej tow arów  i coraz
W  P R ZED SIĘBIO R STW IE  większe ko le jk i. W  domach —

H u rtu  Spożywczego codziennie W sklepach mięsnych ruch do trw a  sprzątanie* m ycie okien, 
padają ko le jne  re ko rd y  w  w y -  p iero się zaczyna. W czw artek trzepan:e dywanów. Nerw owa 
wozie tow arów  do sklepów. O- i w  p ą tek więc stać będą p raw  atm osfera po trw a jeszcze k ilk a  
s ta tn io  np. w yekspediowano z dopodobnie ko le jk i-g ig a n ty . Lu- dni i wzajem na życzliwość bę- 
m agazynów w  ciągu 1 dnia 70 dzie n iepopraw nie czekają na dzie w tym  czasie z całą pew- 
ton  c u k ru ! Do placówek han- a tra kcy jn e  asortym enty: boczek nością n iezw ykle  pożądana, 
d low ych  tra f ia ją  też większe wędzony i świeży. schab, ka r- (wys)
n iż  dotąd ilości m usztardy, ków kę, polędw icę. Tymczasem 
chrzanu z ćw ik łą , chrzanu, m a- w yboru  lepszego niż jest — nie 
jonezu, ogórków , pap ryk i, m ąk będzie. H andlow cy mogą zagwa 
w yp iekow ych  i ziem niaczanej, rantować je d yn ie  po 20 dkg na 
proszków  do pieczenia i  arom a- ka rtk ę  typu M -I i  40 dkg na 
tów . Do końca bieżącego tygo- ka rtkę  M - I I  wędzonek t j.  albo 
dnia w e jdzie do sprzedaży 6 szynki, a lbo polędw icy, albo ba­
ton  herbaty popu larne j, a dróż- le ronu, albo schabu wędzonego, 
sza, im portow ana — coraz albo wędzonki krotoszyńskie j 
częściej czeka ju ż  na k lien tów , a lbo szynki konserw ow ej w  za- 
Pokaże się rów nież kawa (5 leżności od postaw y do danego 
ton), kakao, w ina  i  szampany, sklepu. N ie  pow inno jednak za­

braknąć kurczaków , w ę d lin  dro- 
C u k ie rn icy  p ryw a tn i, gastro- bnorozdrobn ionych (parów ki, 

nom ia  i PSS „Społem ”  szyku ją  serdelowa, parów kow a, m orta- 
się do zwiększonego zaintereso- dela, bytom ska), w ę d lin  tak ich  
w a n ia  c iastam i Usta len ia  po- ja k  toruńska, podlaska, su row a- 
czynione przez W ydzia ł H and lu  b iała, husarska oraz w o łow iny  
ł  T fo łiit»  T T M  4 TTW  n a  Z kością.

N A  A P E L  K o m ite tu  O sied low ego 
S am orządu M ieszkańców  n r  9 o raz  
PRO N — m ie szka ń cy  u l ic  N oa ko w - 
sk iego , 5 L ip c a , J a g ie llo ń s k ie j.  M ic ­
k ie w ic z a  p o rz ą d k o w a li w  u b . sobo-

i  Usług U M  i UW  w skazują na z kością, 
to. że n ie  pow inno być w  te j 
dziedzin ie k łopotów . Jest k re -  Od. ^  w  czw ar-
m ów ka do p ro d u kc ji w y k w in -  i  w , p ią te k  sklepy, o tw a rte  
tnych  w yp ieków  z b itą  śm ie ia- s3 dłużej, aby ła tw ie j by ło  do- 
ną, są kandyzowane owoce, n ie konać zakupów. P laców ki b ran - 
b ra ku je  m aku. K to  będzie chc ia ł ży rybne j, warzyw no-owocowej, 
upiecze sobie sam ciasta w  do- m onopo low ej, spożywczo-rolnej 
m u, in n y  ku p i je  w p ryw a tn e j czynne są do godz. 20 -—  bez 
cu k ie rn i, sklepie spożywczym  przerw  obiadowych. Delika tesy 
bądź na licznych kie rm aszach, o tw a rte  są do godz. 22, sklepy 

m ięsno -w ęd lin ia rsk ie , garmaże­
ry jn e  i d rob iarsk ie  czynne w 
godz. od 8 do 19. W  sobotęKronika wypadków

W C Z O R A J o k .  godz. 19.30 na t r a ­
s ie  D o b ro p o łe  — Z a p ło ń  gm in a  D o ­
b ra , m o to c y k l ' W SK n r  S Z I 1830 
p ro w a d z o n y  przez S ta n is ła w a  G . 
w s k u te k  u t r a ty  pa n o w a n ia  n ad  k ie  
ró w n ic ą  z je ch a ł na pobocze i  u de ­
r z y ł  w  d rzew o . K ie ro w c a  po ja zd u  
p o n ió s ł ś m ie rć  na m ie js c u , n a to ­
m ia s t pasażer lS - ie tn i R o b e rt G. 
r. o b ra ż e n ia m i c ia ła  -został p rze w ie ­
z io n y  do s zp ita la .

S T R A Ż  pożarna  o d n o to w a ła  w czo­
r a j  t r z y  w iększe  p o ża ry . W  garażu 
R ysza rda  J . w  K lu c z u  w y b u c h ł 
g ro ź n y  pożar, w  w y n ik u  k tó re g o  
sp ło n ę ło  w ypbsażen ie  o raz  
m ochód  „ F ia t ”  125 p. P ra c u ją c y  
p rz y  n a p ra w ie  sam ochodu w łaśc i 
c ie l o ra z  W ito ld  S. d o zn a li popa 
rż e ń  c ia ła  I I  i  I I I  s to p n ia . P rz y ­
czyn ą  po ża ru  b y ła  n ieostrożność 
podczas n a p ra w y  w ozu. S tra ty  w y ­
noszą 400 ty s . z ł.

W  S T R Z E B IE LE W IF , (g m in a  D o li- 
ce) o g ie ń  s t ra w ił  s todo łę , dach  o- 
j jo r y ,  200 to n  s ło m y . 280 to n  s ia ­
n a . sam ochód „W a rsza w a ” , m o to ­
c y k l W S K , przyczepę, w óz k o n n y  
i  ś ru to w n ik .  S tra ty  szacu je  się na 
900 tys . z ł.  P rzyczyn ą  po ża ru  b y ło  
zaprószen ie  og n ia .

Z N Ó W  p łoną  u p ra w y  leśne. T y m  
ra ze m  s tra ż  w zyw a n a  b y ła  do Ł a ­
b u n ia  M a łego  w  g m in ie  Resko, 
gdz ie  p ło n ą ł m ło d n ik  sosnow y. T y m  
ra ze m  s t ra ty  w y n io s ły  8 ty s . z ł.

(w g)

Notatnik szczeciński
•  P L L  L O T  za w iadam ia , że w  p ią  

te k , 20 b m . zostan ie  u ru c h o m io n e  do 
d a tk o w e  po łączen ie  lo tn ic z e  na tra ­
s ie  W arszawa — Szczecin: o d lo t ze 
Szczecina godz. 11 (p rz y lo t  do W ar­
szaw y godz. 12.39), o d lo t z W arsza- 
W " godz. 15.30 (p rz y lo t  do Szczeci­
na godz. 17). O d jazd  a u tobusu  
sprzed  b iu ra  m ie js k ie g o  LO T  (a l. 
W yz w o le n ia  17) o  godz. 9.30.

•  K L U B  O s ie d lo w y  SSM (u l.  Jo ­
d ło w a  7) zaprasza d z ie c i do w z ię c ia  
u d z ia łu  w e w sp ó ln e j zabaw ie  w 
e ż w a rte k . 19 bm , w  godz. I ł —14. W 
p ro g ra m ie  p ro je k c ja  baśn i, m a lo w a ­
n ie  ja je k  i  w yd m u sze k  p rz y n ie s io ­
n y c h  przez d z ie c i.

•  K O L E JN E  s p o tk a n ie  K lu b u  Pa- 
tn ię tn ik a rz y  odbędzie  s ię  19 bm . o 
godz. 16.30 w  s ie d z ib ie  S T K  — Sala 
B a rn im a  w  Z a m k u . W  s p o tk a n iu  
w eźm ie  u d z ia ł prezes S zczecińskiego 
O ddzia łu  Z L P  Ire n e u sz  K a m iń s k i.

Fortuna... oponą się toczy

Loteria dla zmotoryzowanych
W SZYSTKO  w skazuje na to, że ju ż  niebawem  szczęście po­

siadania własnego samochodu w ystaw ione zostanie na poważ­
ną próbę. A  sens now ych zamierzeń „P o lm ozb ytu ”  u jąć moż­
na dość lap ida rn ie : „N ie  masz szczęścia i  zdarte opony — sa­
mochód na k o łk i! ”
P O M IŃ M Y  jednak żarty . N ie dla największego ,.do łka”  gospo 

od dziś w iadom o, że kup ien ie  darczego — czy li tzw . społeczne 
ko-mpletu opon do auta osobo- ko le jk i.
wego gran iczy z cudem. O k io -  w ia d o m o , że w czasie niedoboru

dzie o r ie n tu je m y  się chyba re a lizo w a ć . oto szczec ińsk i „P o im o -  
wszyscy. R ezu lta ty  są dw a i  to  z b y t”  poszedł za p rz y k ła d e m  W o je - 
oba negatywne. Po pierwsze, na w ódzk iego  P rz e d s ię b io rs tw a  H a n d lu  
naszych drogach p o jaw ia ją  sią p S S S
pojazdy, k tó re  m ają  ta k  s fa ty - z p rze d p ła ta m i, 
gowane gum y, i ż  p rzy la d a , * ? * ;  * » «  * * * * *  o rg a n iz a c y jn y c h , 
mżawce wpadają w  poślizg, t f
drugie, przed paw ilonem  „P o l- o trz y m a ć  w jednej zc stacji obsługi 
m ozbytu”  p rzy  ul. Sm olańskie j „P o lm o z b y tu ”  k o m p u te ro w y  druk 
dz ie ln ie  u trzym u ją  się przy ży- potrzeb, wpisujemy don
ciu re lik ty  " l------’**------A" — ~

Wiosenny szczyt w SZP

Wielkie pranie
W IO SN A i okres przedświąteczny to pora szczytu w p ra l­

niach. G w a łtow n ie  staram y się wyczyścić i  odświeżyć gardero­
bę, dyw any, odnosim y do pran ia  b ieliznę pościelową. Słowem 
dokonu jem y „ in w a z ji”  na zakłady praln icze, stara jąc się uzy­
skać ja k  na jk ró tszy  te rm in  w ykonan ia  usługi, bo św ięta za 
pasem i czasu zostało niewiele,
SZ C ZE C IŃ S K IE  Zakłady P ra ł-  jeszcze przynajmniej 40 osób — 

nicze dość w yraźn ie  odczuwają W i
Od początku bieżącego miesiąca sło zainteresowanie szczecinian czy- 
ten w iosenny „Szczyt”  w  św iad s-zczeniem dywanów. Te usługi wy- 
czonych przez siebie usługach, konywane są w dwóch zakładach: 
Szczecinianie oddają obecnie jS t

g a r d e r o b y  n a k  s k ło n n y  sam  zanieść c ię ż k i d y ­
w an  do o d leg łego  p u n k tu .  D la tego  

SZP p rz y jm u ją  z lecen ia  te lę - 
. . . . .  , , . , .« ...czn e  (pod  n r  22-77-34) na od-

W ię c e j je s t  z le c e ń  w  te r m in a c h  b ió r czy to  d y w a n u , czy też byw a  
p r z y s p ie s z o n y c h  (e k s p re s  i  SU- b ie liz n y  w ła sn ym  tra n s p o rte m  i do- 
p e re k s p re s )  więcej jest także 
o d d a w a n e j d o  p r a n ia  b ie l iz n y
pościelowej oraz dyw anów . PR O BLEM  stanow i jednak
Nieco wzrosło również zapo- oddawanie garderoby lu b  bie-

— .— pi eni a 2 opon o ro zm ia rze  
charakterystyczne 135X12, w łasne  p e rsona lia , n u m e ry  

sam ocliodu- 1 .d o w o d u  re je s tra c y jn e -  
gO\ ro k  - peoduk-e ji w ozu . W szystko  
to  o czyw iśc ie  pod w a ru n k ie m , że sa 
m ochód  e k s p lo a tu je m y  ponad 2 la ta , 
i w  c iągu  o s ta tn ic h  3 ła t  n ie  n a b y ­
liś m y  ju ż  now ego o g u m ie n ia .

N as tępn ie  dane te  w p ro w a d zo n e  
zostaną do k o m p u te ra  Z E TO  i  w y ­
d ru k  — w  postac i im ie n n e j l is ty  •— 
O g lą d a ć  b ę d ą  k lie n c i p a w ilo n u  p rzy  
u l.  S m o la ń sk ie j (od  25 m a ja  do  3 
e z rw c a  1984). w te d y  to  na leży  zg ła­
szać w s z y s tk ie  n iezbędne p o p ra w ­
k i  — b o w ie m  k o m p u te r , a lb o  p ro g ra  
m  iśc i m ogą po p ro s tu  coś p rze ­
oczyć. . '■

d w u kro tn ie  więcej 
do czyszczenia niż przed mie-

trzebowanie na czyszczenie ku r 
tek i płaszczy skórzanych, nato-

liz n y  do p ra ln i na nowych 
siedlach. N ie wszędzie bow iem

m iast c a łko w ity  zastój panu je  Są zakłady praln icze, bądź 
w  czyszczeniu i  fa rb ow an iu  ko - stałe p u n k ty  przy jęć i w ydaw a- 
żuchów (na razie schowane zo- n ia odzieży. N atom iast SZP 
sta ły do szaf i dopiero jesienią zrezygnow ały ju ż  zupełnie z 
ich w łaścic ie le pomyślą o od- tzw . pun któw  obwoźnych. A 
świeżeniu tych ciepłych okryć było tak, iż  w  wyznaczonych
przed sezonem zim owym). porach na osiedle

M IM O  w zro s tu  p o p y tu  na u s łu g i p r z y je ż d ż a ł  s a m o c h ó d  s p ó łd z ie l  
p ra ln ic z e  d o trz y m y w a n e  są — ja k  n i  i  ta m  p r z y jm o w a n o  b ie l iz n ę  
nas zape w n io n o  w  S ZP -  us ta lone  G ra ,  a a rd e ro b e  n o  r / v m  o r ib ie -  
te rm in y  w y k o n a n ia  z lecenia. Z w v -  ° r ? Z § axa.e ro D Q. PO cz-y™  0Q D ie 
k łe  czyszczenie g a rd e ro b y  trw a  14 r a ł °  S ię ją  Z ta k ie g o ż  WOZU p o  
d n i, ekspresow e 3 d n i, zaś w  za- 3 l u b '  14 d n ia c h  (w  t e r m in ie  
“ "??*?  P i g " 1- K u ś n ie rs k ie j w y -  e k s p r e s o w y m  b ą d ź  n o r m a ln y m ) ,  k o n u je  się także  u s łu g i supe reks- T . - , . , - .
presow e (w  c iągu  24 godzin) o ra z  J a k  d o w ie d z ie l iś m y  s ię , o b e c n ie  
b ły s k a w ic z n e  (w  c ią g u  6 godz in ), n ie  ś w ia d c z y  s ię  t a k ie j  u s łu g i  
Zda rza  się także , iż  trzeba tam że  ze  w z g lę d u  n a  b r a k  c h ę tn y c h  
k lie n to w i w y czyśc ić  ga rderobę na -1 , , , . .
p o cze ka n iu  — k ie d y  np . z d a rzy ło  P r { * c y  W p u n k ta c h  o b w o z -  
m u  się za p ia m ić  u b ió r , w  k tó ry m  n y c h .  N a le ż y  s ą d z ić ,  iż  je d n y m  
szedł dp p ra c y , na  za ku p y , z w i­
z y tą . O ka zu je  się, iż  je s t to  m o ż li-  

in te re s a n t o trz y m u je  „s łu ż b o ­
w y  s z la fro k ”  i  czeka n ieco, aż p la ­
m y  zostaną usu n ię te .

z powodów są także k ło po ty  ze 
ś rodkam i transportu  oraz p a łi-  
wefti. W arto  się jednak zasta­
now ić, czy napraw dę nie ma

T ro ch ę  d łuższe  są te rm in y  n o r -  ż a d n e j m o ż l iw o ś c i ,  a b y  u ła t w ić
la ln e  n trsm a h ie h zn w  r>ns ci p ło w o  1 J ,

i od  
(su)

m a ln e  p iran ia  b ie liz n y  p o śc ie lo w e j. . . . . , , , ,
W ynoszą bo w ie m  ls  d i i .  A b y  je  * y c * e  m ie s z k a ją c y m  d a le k o  od
s k ró c ić . SZ.P m u s ia ły b y  z a tru d n ić  c e n t r u m .

I kw estia  najważniejsza. Jako 
„s ie ro tka  M arys ia ”  występu je 
tenże sam kom puter, k tó ry  po­
sługując się generatorem  liczb 
losowych w y ło n i lis tę  szczęśliw­
ców, upraw nionych do zakupu 
opon (jeś li ty lk o  przy jdz ie  ja ­
kaś dostawa do magazynu). W y­
losowani muszą także wnieść na 
bankowe konto „P o lm ozbytu ”  
przedpłatę w  wysokości na jn iż ­
szej ceny deta licznej ow ych 
dwóch opon. W szelkie dodatko­
we in fo rm ac je  na tem at nowego 
systemu można uzyskać pod nu­
m eram i te le fonów : 954 i 
82-27-11.

Ty le  fa k ty . Dodać należy tak­
że, iż system losowy „Połm ozby 
tu ”  zaakceptowany został przez 
W ojewódzką Kom isję ds. Walka 
ze Spekulacją, a handlow cy pla 
nu ją  rozszerzyć go jeszcze na 
samochody pozostałych m arek. 
Być może w ten sam sposób 
nabywać będziemy także i aku­
m ula tory.

Czy system okaże się spraw ie 
dli.wy? Z rachunku prawdopodo 
bieństwa w yn ika , że ja k  na jbar 
dziej. Lepsze to niż ko le jk i spo­
łeczne, k tóre  rządziły  się czę­
sto dość d z iw nym i i zgoła n ie­
dem okra tycznym i praw am i. A  
żeby in fo rm ac ję  o ko le jn e j han­
d low ej lo te r ii zakończyć nieco 
weselej, chc ie libyśm y zapytać o 
coś handlow ców z „Polm ozby­
tu ” . W ja k i sposób dyrekc ja  bę­
dzie reagować na ew entualne 
podania typu : „Jako, że n igdy 
w  życiu nie m ia łem  szczęścia 
w  grach losowych, proszę o 
sprzedanie m i opon poza ko le j­
nością...”

(mor)

tą  te re n  o g ró d k a  jo rd a n o w s k ie g o  
z n a jd u ją ce g o  s ię  w  p a rk u  p rz y  u l.  
N oakow skieg io . w  su m ie  p ra co w a ło  
ponad 100 osób, w  ty m  g ru p a  m ło ­
dz ieży z LO  n r  6. W ysp rzą ta n o  ca ły  
te re n  o g ró d ka  i  pom a lo w a n o  w szy­
s tk ie  u rządzen ia  p la cu  zabaw  1 ła w ­
k i.

J a k  p o in fo rm o w a ł nas p rz e w o d n i­
czący K O S M  n r  9. J u lia n  S p y tk o w - 
sk i. w  o g ró d k u  p rzyg o to w a n o  ju ż  
p lac pod w io skę  in d ia ń ską  (sza łasy 
i  in n e  u rządzen ia  z d re w n a ). M ate­
r ia ł  o b ie ca ło  ju ż  dz ia łaczom  samo­
rzą d u  P rze d s ię b io rs tw o  Z ie le n i M ie j­
s k ie j,  tra n s p o rte m  zaś k lo c k ó w  I 
że rdz i za jm ie  s ię  M ie js k ie  P rzeds ię ­
b io rs tw o  Oczyszczania. G d y b y  ta k  
jeszcze u d a ło  się naw iązać  k o n ta k ­
ty  z PJSDiM (ch o d z i o po łożen ie  na­
k ła d k i a s fa lto w e j na is tn ie ją c y m  
ta m  zdew a s to w a n ym  b e to n o w ym  
b o isku ) — całość p ra c  m ożna b y  
uznać za zakończoną.

O gródek  p re z e n tu je  się dziś b a r­
dzo okaza le . Bez p rzesady m ożna 
p o w iedz ieć , że d ru g ie g o  ta k ie g o  w  
S zczecin ie  n ie  m a . J a k  się o ka zu je , 
p rę żn ie  d z ia ła ją c y  sam orząd m iesz­
k a ń c ó w  z y s k u je  p ra w d z iw e  u znan ie  
i  popa rc ie  o s ie d lo w e j spo łeczności, 
a w s p ó ln y m i s iła m i w ie le  m ożna zro  
b ić .

W a rto  je d n a k  dodać na zakończe­
n ie . że w  so b o tn im  czyn ie  b r a l i  
u d z ia ł p rzede w s z y s tk im  lu d z ie  w  
m ocno  d o jrz a ły m  w ie k u . Z a b ra k ło  
m ło d y c h , w ła śn ie  ta k ic h , d la  k tó ­
ry c h  d z ie c i te  p race  p o d ję to . M am y 
n a d z ie ję , że na n a s tępny  ape l KO S M  
n r  9 n ie  pozostaną o n i g łu s i, w  
o g ró d k u  jest. bo w ie m  Jeszcze tro ­
chę p ra c y  i  w  je d n ą  z n a jb liż s z y c h  
sobót odbędzie  s ię  ta m  podobna 
a k c ja . F o t.:  Z . J o d k o w s k i

Klub FAMA zaprasza
A K A D E M IC K IE  B iu ro  K u l tu r y  i  

S z tu k i ZSP zaprasza do SC K „K o n ­
tra s ty ”  dz iś  o godz. 19 w szys t­
k ic h  z a in te re so w a n ych  p rze b ie g ie m  
p ra c  o rg a n iz a c y jn y c h  do X IV  F e s ti­
w a lu  F A M A  84. C elem  sp o tka n ia  
je s t w y p ra c o w a n ie  k s z ta łtu  „D n ia  
Szczec ińsk iego” , w y ło n ie n ie  in te re ­
s u ją c y c h  po m ys łó w  im p re z  o raz  ze­
b ra n ie  s tu d e n tó w  m o g ą cych  pom óc 
w  p rz y g o to w a n iu  fe s tiw a lu . P rz e w i­
d y w a n a  je s t  p re ze n ta c ja  fo to g ra ­
m ó w  i  n a g ra ń  d o ko n a n ych  podczas 
ub ieg ło rocznego  fe s tiw a lu  p rzez A ka  
d a m ic k ie  R ad io  „P o m o rz e ” . <ga)

Uwaga -  rekrutacja!
A K A D E M IA  M uzyczna im . I .  3. 

P a d e rew sk iego  w  P o zn a n iu  — f i ­
lia  w  S zczecin ie  — rozpoczyna  no  . 
w y ro k  a k a d e m ic k i w  o d d a n ym  do 
u ż y tk u  ko m p le k s ie  z a b y tk o w y c h  ka  
m ie n ie  p rzy  u l.  K u ś n ie rs k ie j 15—19. 
og łasza jąc re k ru ta c ję  na 1 ro k  s tu ­
d ió w . F i l ia  ta  p ro w a d z i na s tę p u ją  
ce k ie ru n k i s tu d ió w : W y d z ia ł In ­
s tru m e n ta ln y  (4 -le tn ie  s tu d ia  w ie ­
czorow e). k tó re g o  ce lem  je s t p rzy  
g o to w a n ie  k a d ry  n a u c z y c ie ls k ie j 
d la  po trze b  szkó ł m uzyczn ych  I  i  
I I  s topn ia  og n isk  m uzyczn ych  i  
am a to rsk ie g o  ru c h u ; W y d z ia ł W y ­
c h o w a n ia  M uzycznego d la  po trzeb  
szkó ł o g ó ln o ksz ta łcą cych , zaw odo­
w ych . o g n isk  m uzyczn ych , p la có ­
w e k  k -o  o raz  a m a to rs k ie g o  ru chu . 
Na tv m  w v d z ia le  w  s e k c ji A  — 
4 - le tn ie  s tu d ia  dz ienne, zaś w  sek­
c j i  B  -  5-le tn ie  s tu d ia  w ie czo ro ­
we.

K a n d y d a c i u b ie g a ją c y  się o do ­
puszczenie do e gzam inu  w s tęone - 
go są o b o w ią za n i z łożvć  po trzebne  
d o k u m e n ty  w  se k re ta ria c ie  f i l i i  do 
d n ia  !5 k w ie tn ia  b r. D la  ka n d yd a  
tó w  na W y d z ia ł W ych o w a n ia  M u ­
zycznego zostan ie  zo rg a n izo w a n y  
k u rs  p rzyg o to w a w czy

S zczegó łow ych in fo rm a c t i za in te ­
re so w a n ym  u d z ie la  s e k re ta r ia t f i ­
l i i  w  S zczecin ie  o rz y  u l.  W ys p ia ń ­
sk ie g o  1 ( te l.  22-03-44).

E g za m in y  v -*ę n n e  na w szys tk ie  
k ie ru n k i s tu d ió w  odbędą się w  d ru  
g ie j p o ło w ie  czerw ca w  P oznan iu .

(U p.)

Znaleziono
W R E D A K C J I „K u r ie r a ”  w  po­

k o ju  n r ' 66 są do o d e b ra n ia  d o k u ­
m e n ty  H a lin y  Roszczuk, Teresy K o ­
w a ls k ie j,  Janusza In d ru n a sa  oraz 
k lu c z a  znalezio-nć 16 bm . na p rz y ­
s ta n ku  p rz y  a l.  N ie pod leg łośc i w  po 
h liż u  ks ię g a rn i „O sso lin e u m ”

N A  u l. P u ła sk ie g o  zna lez iono  k lu -  
ze. O d eń--ić je  m ożna p rz y  u l. P u ­

łask iego  1/22.


